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Zatwierdzone przez Ministeryum Skarbu 


| kursy Bucholteryjne J. Mantinkimdu w Lodzi (Qzielna 22). 


3 Zapisy rzyjmuje codziennie kancelarya kursów od T-ej do 9-ej wieczorem. 
_"_ Wykładane są: arytmetyka handlowa, buchalierya pojedyńcza, podwójna i amerykańska, kores- 


pondencya rosyjska, polska i niemiecka, prawo handlowe, ekonomia polityczna, stenografa, Esperanto 


1 kaligrafia. Wykłady rozpoczynają się we wiorek l-go września P, B. © godz. $ wiesza. 


Uprasza się o wczesne zapisywanie się. 


pi trzy i oztero-letnich, 


Jutowie celnych cztery — holenderskich 
s do sprzedańia. | 
Waly, przez” Kutno. 


Przegląd poliłyczny. 


i Łódź, d. 25 sierpnia. 
(W tureckim ruchu wolnościowym ołbrzymią 
rolę odegrał komitet „Jedność i postęp”, działa- 
jący i teraz bardzo energicznie przy wprowadza- 


niu i utrwalaniu zasad konstyineyjnych w pań- 
W chwili. obecnej komitet ten. 


stwie ottomanów. comit 
cieszy się w Tarcyi wielką popularnością i sym- 
patyą nawet samego sułiana, który jest prezyden- 
tem komitetu..  ... 

Komitet a raczej liga „Jedność i postęp” za- 
lożony został w r. 1894 pod wrażeniem uczucia 
wstydu i przestrachu, jakiego doświadczała inteli- 
gencya turecka na widok rzezi ormian w Konstan- 
tynopolu. Patryoci tureccy czuli się odpowiedzial- 
ni wobee ludów cywilizowanych za te akty bar- 
barzyństwa, jakie rozgrywały się wówczas w sto- 
licy Turcyi i postanowili nauczyć Europę, by roz- 
różniała Turcyę narodową od Turcyi urzędowej 


1570-81 


AN 30 PADZIE AOZONCZ OOO SI DE AAL o 2 EERSTE 


Wypadki w R 
wpływu. o 


Zarządzający kursami: J. MANTINBAND. 
Gajek, s; 1551'8 1 
Komitet centralny powziął tymczasem śmiałą 
myśl deironizowania sułtana Abduł-Hamida i od- 
dania tronu Muradowi V, leez spisek ten spełzi 
na niczem. . | a 
Nowy impuls ruchowi nadali słuchacze wyż- 
szych zakładów nankowych w Konstantynopolu. 
osyi z roku 1905 nie pozostały bez 


Komitet. wszełako „Jedności i posteu“, roz- 


uningów. oraz wszelkiemu terrorowi, nadając ru- 
chowi charakter wyłącznie polityczny, przy opar- 
ciu go jednoczesnem na szeroko pojętych zasadach 
demokratycznych. - sa | 

Bez bomb i terroru rozegrał się prolog i akt 
pierwszy rewolucyi tureckiej, wydając wspaniałe 
rezultaty. Teraz rozpoczyna się akt drugi energi- 
eznej pracy nad wprowadzeniem w życie reform, 


: wykluczających wszelki pretekst do wmieszania się 


, członków ligi „Jedności i postępu“ 
, Młodą Tureyą, jaknajlepszemi 


mocarstw w sprawy tureckie. | 
W pracy tej czynny udział bierze wielu 

wraz z całą 

ożywionych na- 


| dziejami. 


„Uzekają ją wszelako nie małe 
dności do pokonania. 


Korespondent z Konstantynopola do „Poli- 


jeszcze tru: 


, tische Correspondenz* utrzymuje, że wiadomości, 
(jakoby konstytncya weszła w życie w całem im- 


. peryum ottomańskiem, nie są prawdziwe. W pro- 


Wali 


a zarazem przekonać ją, że w Tureyi obok wiełu | 


narodów uciśnionych jest jeszcze jeden, za któ- 
rym się nikt nie ujmuje, a który jednak niemniej 
od innych potrzebuje obrony przed gwajtem i u- 
ciskiem, , OM 

"Ligę „Jedność i postęp” powołało do życia 
czterech młodych ludzi, wychowańców szkoły wo- 
jenno-medycznej: Iszak Sukùli, Abdulach Dżewdet, 
-Ibrahim Temo i Nazim. f 

Liga utworzyła komitety we wszystkich dziel- 
nicach Konstantynopola, których działalność je- 
dnak nie wyszła po za obręb stolicy. Początkowa 
jedynie za pośrednictwem prasy propagowano idee 
liberalne, lecz drogą tą wobec surowej cenzury 
tureckiej nie-wiele można było zrobić. Wysłano 
więc ża granicę powieściopisarza tureckiego Mu- 
rad-beya w eelu wydawania tam gazety „Wag“, 
Która wychodziła w Egipcie i propagowania idei 
młodej Turegi, 


wincyach azyaiyckich podobno dotychczas nie 
opublikowano jeszcze w wielu miejscowościach 
irade sułiańskiego, przywracającego konstytueyę. 
prowincyi Hedżasu, odmówił egloszenia 
konstytucyi i zniszczył wszystkie otrzymane w 
tym przedmiocie z Konstantynopola rozkazy i 


instrukcye, Tym sposobem ludność arabska, 
miejscowości świętych dla świata muzułmańskie- 
go nie nie wie o zmianie ustroju państwowego 
w Turcyi. l 

W niektórych znów miejscowościach kurdo- 


wie za nie nie chea się pogodzić z amhestyą 
ormian. Z wilajetów erzerumskiego, diarbekir- 
skiego, bitliskiego i wańskiego nadchodzą wia- 
domości, iż kurdowie nie pozwalają wypuścić 
z więzień osadzonych tam ormian. Krążą na- 
wet pogłoski, że władze w tych wilajetach po- 
pierają kurdów, wskutek czego, większa część 
ormian, którzy oddawna powinni już być na wol- 
ności, nie korzysta z amnestyi udzielonej im 
przez sułtana. Ujął się za nimi p, o. patryarchy 
ormiano-gregorianskiego, zwracając się wprost do 
tureckiego ministeryum spraw, wewnęśrznych. 


wijając energiczną działalność, wystąpił odrazu 
przeciw naruszania prawa własnośći, bomb i bra-. 
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świątseznych, od godziny 3 — 4-8j po południu. 
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Władze centralne w Konstaatynopołu pono- 
wiły rożporządzenia i rozkazy, które jednak nie 
podziałały weale na władze miejscowe i ormianie 
w dalszym ciągu siedzą w więzieniu, l 

Prawdopodobnie w niektórych prowincyach 
Tuorcyi sprawy nie pójdą tak gładko i może irzo- 
ba będzie użyć oręża dla wprowadzenia w życie 
konstytucji. W możliwość atoli reakcyi nikt w 
miarodajnych sferach Tarcyi nie wierzy, albo- 
wiem reakcyoniści są zbyt słabi i bezsiłai wobec 
oficerowie gorłiwie popierają. mło- 
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doturków. | s 
— Mnożą się oznaki, wskazujące, że zjedae- 
czenie Niemiec jest tylko pozorne, saparatyzm 
wszelako hurtaje ich organizm poliśyczny,. które- 
go wcieleniem iest- Cesarstwo Niemieckie pod 
 Zwiaszcęa * antagonizm między Niemcami. po- 
łudniowemi. bardzi j „orzevtąkniętóemi ideami libe- 
ralizmu i demokratycznaiejążemi œ Niemcami pół-. 
noenemi, hołdującemi pruskiemu uńkierstwu, za- 
ostrza się coraz widoczniej. = o o 
l separatyzm południa i północy żyje i 


Stary 
rozdziela zjednoczone, Niemcy na dwa obozy, 


rozdzielone linią Menu. 

Ujawnito się to jaknajwidoczniej w. rozłamie, 
jaki zaszedł wśród niemieckiej socyaldemokra- 
cyi, stronnictwa dotycnczas jednolitego, które na- 
raz rozpadio się na dwie polowy, raczej dwa o- 
bozy: reakcyjny i konstytacyjny. 

Powodów tego rozłamu szukać należy nie- 
tylko-w różnicy poglądów politycznych, lecz i 
w partykularyzmie niemieckim, dowoedzącym, że 
jedność niemiecka jest tylko sztucznym tworem 
politycznym, ` 
| Linja Menu oddzielająca sprusaczone Niemcy 
pólnocne od Niemiec południowych nie przestała 
być linią kulturalną, dzieląca Niemóy na dwa. 
typy: południowo-szwabki sasko- bawarski, do któ- 
tych należą także niemcy ausiryaccy i półno- 
cay, którego reprezentantem są prusacy, utrzymu- 
jący dziś hegemonię nad Niemcami siłą bagnetów. 
= Spór w obozie socyal-demokracyi niemie- 
ckiej wszczął się o głosowanie nad budżetem, 
Socyaliści dla wyłuszezenia swojej zasadniczej 
opozycyi, głosują zazwyczaj przeciw budżetowi 
danngo państwa, Rzecz prosta że i socyaliści 
niemieccy głosowali ławą przeciw budżetowi 
uchwalonemu w parlamencie Rzeszy niemieckiej, 
któro w lwiej części jest budżetem militaryzma 
pruskiego. . l "" 

Wyrodziła się jednak kwestya, czy. w seje 
mach poszczególnych krajów niemieckich socya- 
liści mają glosować za . budżetem czy też przeci- 
wnis przeciw budżetowi, Wystąpiły do walki dwa 
poglądy. Posłowis socyal-demokraiyczni, zasja- 
dający w sejmach krajów południowo-niemieckich 
Bawarji, Wirtenbergu i Badenu, są zdania, że 
budżety w sejmach krajowych, obejmujące głó- 
wanie wydatki administracyjne, sprawy załatwia- 
potrzeby ludności bez względu do jakiej 
parti ona należy, nie mogą podlegać ogólnemu 
prawu uchwślonemu przed kilku laty w. Lube- 
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ee na wniosek Bebla na kongresie socyal- demo- 
kratów, stanowiącemu, że posłowie socyal demo- 
kratyczni winni nie tylko w parlamencie lecz 
i w sejmach głosować przeciw budżetowi, gdyź 
nietylko Rzesza niemiecka, lecz i poszezególne 
w skład jej wchodzące kraje mają charakter pań- 
siwa kiasowego, w którem robotnicy nie posia- 
dają pelnego równouprawnienia. Jedynie w wy- 
padkach wyjątkowych wolno głosować za budże- 
tem. 

Pomimo że, 
nie zaszedł socyaliści w sejmie wirtemberskim glo- 
sowali za budżetem. 

Nie podobało się to zarządowi centralnemu 
w Berlinie i nastąpił rozłam, zwłaszcza skoro 
Baden i Bawarya poszły za przykładem Wirtem- 
berga. 

Odiąd socyal- demokracya w Niemczech roz- 
padła się na dwa obozy zwalczające się wzaje- 
mnie, co naturalnie znacznie osłabiło znaczenie 
i wpływy partyi wRzeszy Niemieckiej. 
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O politycznych nowatorsiwach Chin do pra- 
Sy europejskiej przedostały się tylko urywkowe 
wiadomości. Obszerniejsze natomiast dane po- 
siadamy 0 reformach, które Chiny przej »rowadzi- 
ły: w swym ustrojn wojskowy. 

Pierwszą próbę zreformowania systemu obro- 
my państwa zrobili wkrótce po wojnie z Japonią 
słynny Juanszikaj i wice-król Rijangu- Czengcze- 
itong. Pierwszy sprowadził instruktorów japoń- 
skich, drugi posługiwał się niemieckimi. Dzia- 
iłalność ta reformistyczna z bardzo skromnych 
początków rozwinęła się ogromnie i dała już dziś 
świetne rezultaty, wobec któr yeh postanowiono 
całą armię chińską zreorganizować i wykształcić 
na sposób europejski, 

Obecnie Chiny mają już 23 brygady piecho- 
ty w sile 150,000 bagnetów, Znaczna częśc tej 
armii odbyła w roku ubiegiym manewry w obec- 


ności attaches zagranicznych, którzy jednogłośnie. 
uznali piechotę chińską za szczyt doskonałości | 
Dyscyplina w wojsku 
który nie oka- 


pod każdym względem. 
jest wprost Fina I zołnierza, 
zał dosć czujności „charakterze szylidwacha 
podczag oddanych manewrów — bezzwłocz- 
nie powieszono. 

Kawaleryi dotąd mają Chiny niewiele; zale- 
dwie po jednym 3:szwadronowym pułku na dy- ; 


wizyę. Artylerya składa się z 70-ciu baąteryj, 
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, ważnie sami wykształceni 
; ebińscy i japońscy. 
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wyposażonych w połowie w armaty szybkosti 
ne Kruppa, w części Oreuzota. | 
część bateryi ma armaty typu japońskiego. 
każdą armatę przeznaczono po 600 nabojów. 

Piechota uzbrojona jest w karabiny Mauzera 
4:9 milim., tudzież w japońskie Murata 6'4 mil. 

Oddziały sanitarne, a szczególniej inżynierskie 


j obudziły wśród oitcerów europejskich prawdziwą 
sensację swoją 
; wnością i dokładnością w wykonywaaii rozmaitych, 
żaden z podobnych wypadków ; ona ? 


nieprawdobopobną wprost SRR 


często bardzo trudnych prac. Dla kształcenia 


„oficerów założono dotąd ośm wielkich szkół woj- 


skowych rozmaitego typu, w których uczą prze: 
w Europie oficerowie 


Rezultaty tej rozpoczętej dopiero reorganiza- 
cyi armii chińskiej dają bardzo dużo do myślenia. 
W ciagu dziesięciu lat Chiny będa miały dwumi- 
lionową armię, 6 której wszechstronnej doskona- 
fosei Znawcy opowiadają cuda. Będzie to wiee 
siła dośc wielka, aby wywrz zeć skuteczny wpływ 
na losy Azji, a za nią i na Europę. A sila ta 
okaże się jeszcze wi jększą, jeżeli się zważy, że 
przeszło 400 milionowa ludność ogromnego pań- 
stwa jest wprost niewyczerpaną kopalnią materya- 
łu ludzkiego, i że przy równoczesnym rozwoju g0- 


spodarczym i przy olbrzymich bogactwach natu- | 
„ralnych obudzone ze snu Chiny będą mogły stać 


się największą w dziejach potęgą militarną. 


PW 


Palrgyarchat w Resyis 


Przewodniczącym ostatniego zjazdu misyo- 


narskiego w Kijowie był arcybiskup peiersbur- 
ski Antoniusz, a więc osoba dokładnie poinfor- 


mowana o tem, ce się dzieję w wyższych sferach 
rządowych. Qtóż przed samem zamknięciem Zja- 


; adu arcybiskup Autoniusz podzielil sią z jego u- 
/ czestnikami swemi wiadomościami o losach sobo- 


chany. Zwołanie soboru. uznano 
we dopóty, dopóki nie zajdą pewne poważne zmia” 
ny w ustroju cerkwi i zapanuje zupelny spokój 
wśród społeczeństwa, 


ru wszechrosyjskiego. 
Czy wszechrosyjski sobór cerkiewny dojdzie 
do skutku? 


„Na pytanie to — mówił arcybiskup An- 
toniusz — trzeba odpowiedzieć  przecząco.” 
Projekt zwołania soboru zostať obecnie zanie-* 


za niemożli- 


Korespondent kijowski , Now. Wrenia,” twier- 
dzi, że wyjaśniając charak ter i sposób urzeczy- 
wistnienia najpowaźniejszych reform, arcybiskup 
MOORE Saw sis mpg co epa 
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jejsprzywrócić dawną 
to jednak bynajmaiej 


dów. 
nikowców, Guczkowa, poświęca „rewołucyi z pra- 
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nazwę” 
wazna 


„Niezbędnem jest przywrócenie prawdziwego naj- 
wyższego zarządu nad cerkwią. Cerkiew prawo- 
sławna nie ma teraz glowy, dla tego też należy 
giowę — patryarchę, na 
nie potrzeba wcale zwoły- 
wać soboru. Przed laty dwustu patrparchań w Ro- 
syi został zniesiony z wołi Monarchy. Obecnie, 
również z woli Monarchy może być przywrócony.” 
Jeżeli aroybiskup Antoniusz istotnie to po- 


(wiedział, to nie ulega wątpliwosci, że przywróce- 


nie patrgarchatu jest rzeczą postanowioną. 
może nawet, że nastąpi to w najbliższej 
szłości. 

W kwestyi patryarchatu wogóle spodziewane 
są dalsze wyjaśnienia w tej lub innej formie. 


Być 
przy-. 


—O mam 


z prasy ros „yjskiej. 
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| Opinia publiczna w Rosyi zaniepokojóna zo: 

stala poważnie coraz częściej powtarzającemi się 
pogłoskami o zorganizowaniu sił reakcji w colu 
obalenia t, zw. „konstytacyjnego” sfstemu rzą 
„Golos Moskwy” , organ przywódcy paździer- 
wicy” swój ostatni artykuł wstępny: 
Poata wyjaśnia się gra polityczna, pro- 
wadzona przez przywódców reakcji. 

Mobilizacya sił czarnej rewolucji 
się w oczach wszystkich. ` 

Jak gdyby doczekawszy 


odbywa 


się odpowiedniej 


„chwili, na znak dany z jakiegoś z góry oznoczo- 


nego punktu, wszystkie reakcyjne dzienniczki i 
pisemka zaczęly drukować szereg nawóływań. bo- 
jowych do zniszczenia dzieła 30 października, do 
zdyskredytowania centram Dumy państwowej za 
to, że rzekomo nie odpowiedziało ono nadzi iejom 
wyborców. 

Ale walka wypowiedziana zostala nie samej 
tylko Dumie państwowej. 

Nie poprzestając na swych zuchwałych wy- 


stąpieniach na zjeździe misyonarskim przeciwko 


władzy i jej urzędowym przedsiawieiełom, p. Du- 
browia przedsięwziął przejażdżkę po Rosyi i na 
urządzanych przez siebie zebraniach ‘p'u b liez- 
nych (podkreślenie. „Gołósu Moskwy”. Przyp. 
tlum.) z nieprawdopodobną swobodą rewolucjo- 
nizuje ciemny tlum, potępiając instytucje pań- 
stwowe i jej przedstawicieli. 

Przywódca związkowców nawołuje do maso- 
wego składania jakichś próśb „czolobitnych.* 

Przez podawanie tych petycyj, mających 
rzekomo wyrażać istotne potrzeby i pragaienia 


W PUSZCZY. 


Powieść Upton Sinelaira. 


Tiómacz. z angielskiego Wistoryi Tippenhauerowej. 


(Ciąg dalszy — patrz je 180.) 

A niema wyjątku dla nikogo, nawet małej 
Onój nie dano urlopu na dzień ślubu. Ponieważ 
tak wielu czeka na zarobek, niema powgdu u- 
„względniać próśb potrzebujących tej pracy. 

` Mała Ona jest blizka omdlenia, sama nie pi- 
ła alkoholu, lecz wszyscy otaczający ją, cała ate 
mosfera sali przepe słniona tym wyziewem. Jurgis 
spogląda na uią pożądliwie, trunek dawno kazał 
mu zapomnieć o nieśmiałości, pilnuje tylko drzwi, 


aby usłyszeć nadjeżdżający powóz, Lecz doczekać 


się nie może, więc zarzuca szal na ramiona Onćj, 


sam chwyta swoje palto i z drżącą, pobladłą 
dziewczyną wybiega na ulicę. 
Nikt ich ucieczki nie zauważył: tańczący 


nie widzieli tego, dzieci śpią po kątach, dziadek 
Anastazy i małżeństwo Szedwilas śpią także, ciot- 
ka Elżbieta i Marya placza głośno. 
Oicha noc okrywa śpieszącą parę, 
'chyliła głowę na ramię Jurgisa 
nieść, nawpół przytomna. 
epia o oczy, Jurgis szepcze: 
Nie pójdziesz dziś do pracy ukochana. 
Lecz ona odpowiada z przestrachem: 
— Muszę, muszę, straciiabym zajęcie! 


Ona po- 
i pozwala się 
Na progu domu otwo- 


— Nie bój się, ja będę pracował za ciebie 


Ji za siebie — stłamionym głosem mówi Jurgis. 


ROZDZIAŁ II. 


Jurgis byż młody, praca wydawała mu się 
rzeczą łatwą, Opowiadano mu wprawdzie o licz- 
nych wypadkach, jak praca pożerała ludzi, © 
strasznych historyach, od których włosy na gło» 
wie stąwały. Jurgis śmiał się z nich tylko. Od 
czterech miesięcy pracował w magazynach mor- 
skich w Chicago, ale że był młody, silacz o nad- 
miarze zdrowia, więc i pojąć nie mógł, iż upaść 
może jak inni. 

Wam się to przytrafć może -— mówił —- 
wam Gltariak cić niedorostkom, lecz moje pleey 
silne, opór stawić potrafią. 

Jurgis był prawdziwym chłopem ze wzi, je- 
dnym z tych poszukiwanych w mieście pracowni» 
ków. Gdy mial gdzie iść, biegł pędem; gdy pra- 
cował w szeregu z innymi, wszyscy poruszali się 
za wolno; gdy nie miał nic do roboty, tańczył i 
spiewal, by zbyć ten nadmiar energii, która w nim 
wrzała nieustannie, To też nazajuwz po swem 
przybyciu do Chicago znalazł pracę w «centrale 
nych magazynach». Czyniło go to bardzo dum- 
nym i usposabiało do drwin ź pesymistów. Nas 
próżno mówiono mu, że w tym tłumie, z którego 
był wybrany, znajdują się setki ludzi, od wielu 
miesięcy poszukujących zajęcia. 

— Tak —- Odpowiadał — ale cóż to za Ju 
dzie? Leniuchy, niazdary, pijaki! Czy myślicie, że 
ja, z temi ramionami, 

—— Widać to, widać — odpowiadano mu — 
że przyszedieś z daleka, z głębi odległych wsi. 

Jurgis istotnie nie widział jeszeze . nigdy 
przedtem wielkiego miasta. 
pradziądy mies skali od wieków w tej części Li- 
twy, zwanej «Brelowiekie ląsy królewskie», : Jest 
to olbrzymia przestrzeń, zajmująca setki tysięcy 
akrów. od niepamiętnych czasów przeznaczona na 


mógłbym z głodu umrzećh ; 


Ojciec jego, dziad i 


$ 
i 
t 
i 
; 
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miejsce polowania dla szlachty. Mieszka tam nie- 
wielu chłopów, osiadłych od niepamiętnych lat, 
jednym z takich był Anastazy Rudkus, który 
(wraz z dzieómi wykarczował z jakie pół tuziną 
| akrów lasu w puszczy. Anastazy. miał oprócz Jur= 
gisa drugiego syna, o którym me nie wiedział od 
czasu, gdy przed 10 laty wzięto go do wojska i- 
córkę zamężną, której mąż kupił od teścia po- 
siadlość, gdy ten miał wyemigrować do Ameryki. 

Blisko przed półtora rokiem Jurgis spotkał 
Onę na jarmarku, odleglym o jakie sto mil od 
jego domu. Przedtem nie myślał nigdy o ożenku, 
śmiał się z tych, których chwytano w tę pułap: 
kę. Lecz na owym jarmarku naraz, nie zamieniw= 
szy jednego słowa z dziewczyną, pochwyciwszy 
zaledwie kilka jej uśmiechów, uczuł, że krew u. 
derzała mu go głowy. Przestrach i niepokój opa- 
nowały nim, bez namysłu poszedł do jej rodzi 
ców, ofiarując im za dziewczynę dwa konie oj» 
cowskie, które przyprowadził na sprzedaż, Lecz 
ojciec Onój odmówił stanowczo, dziewczyna była 
jeszcze dzieckiem, a on, bogaty gospodarz, nie 
w ten sposób wyda swą córkę za mąż, 

Z ciężkiem sercem wracał Jurgis do dórnu: 
przez całą wiosnę i lato w pracy ji zabawie szu« 
kal zapomnienia. Lecz po żniwach powiedział so- 
bie, że dalej tak być nie może i udał się w dro» 

gą. Po czternastu dniach zaszedł do zagrody ro- 


' dziców Qng i znalazł tam wiele zmian, które, nie» 


stety, odbierały mu resztę nadziei, Ojciec dziew- 
czyny umarł, a zagroda należała do całej familii, 
Była tam więa ciotką Elżbietą Lukaszaite, macos 
cha Onáj i sześcioro jej dzieci, brat macochy, Ja- 
nasz, pracujący w zagrodzie. Ludzie ci Wszyscy 
imponowali Jurgisowi, przybyłemu prosto z pusze 
czy, sama Ona umiala czytać i znała wiele in- 
nych rzeczy, 0 których Jurgis nie miał pojęcia. 


(d. c. RJ, 
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Indu (w gruncie rzeczy zaś — pragnienia poli- . 


tyczae rewolucyonistów z prawicy), bezpośrednio 
do komisyi próśb, składanych na imię Najwyż- 
sze, — ma być, zdaniem p. Dubrowina, oczysz- 
czona droga między ludem a Tronem, zajęta do- 
tyehczas przez biurokracją i nową kancelarję 
biurokratyczną— Dumę państwową.” | 

W końca wreszcie swego artykułu «<Gołos 


Moskwy» wyraża nadzieję, że swoją drogą reak-. 


gyi nie: uda się zwyciężyć, aczkolwiek <odro- 
dzone» społeczeństwo rosyjskie będzie musiało 
odeprzeć wkrótee nowy atak na swoje «ideały 
kulturalne». | 

Na ten sam temat mówił 
kow w rozmowie ze spólpracownikiem «St.-Peters. 
Zeitung». | 

„Na widnokręgu politycznym-zwIaca uwa- 
gę przywódca pażdziernikowców—ukazują Się RO- 
we chmury” W pewnych kołach wciąż jeszcze 
nie chcą się pogodzić z tem, co jest nieuniknio- 
ne. Tam jeszcze nie znikła nadzieja: zniesienia 
prawodawczej Dumy państwowej. Koła te za- 
mierzają w bardzo bliskiej przyszłości przejść do 
ataku. Z dniem każdym utrwala się położenie 
Dumy państwowej: tem właśnie objaśnia się chęć 
nie odkładania walki z nią. 

Reakcya posiada trzy okopy, na których się 
wspiera: kamarylę, prawe skrzydło Rady pan- 
stwa i wielkich właścicieli ziemskich, obawiają” 
cych się, że w niektórych miejscowościach Ro- 
syi reforma samorządu ziemskiego może ich wy- 
sadzjć z siodła. Obawa przed tą reformą pebu- 
dziła ich do szukania „pomocy u skrajnych reak» 
cyonistów. Na jesieni zacznie się z tej strony 
silny atak przeciwko Dumie i rządowi, uważane- 
mu za zbyt liberalny".  / /; a 

W dalszym ciągu wywiadu Guczkow oświad- 
czył, : sk woo raRaE A | 
oblęd rewolucyjny rózwiał się. „Rząd dobrzeby 
zrobił, gdyby okazal się «wspanialomyślnym> i... 
udzielił ulg pewnych. Znosząc krępujące rozpo- 


rządzenia, nieodpowiadające obecnemu położeniu, | 


rząd niczemby nie ryzykował, Wielu «<admini- 
stratorom» taka polityka coprawda nie przypa- 
dlaby do smaku, ale czy należy liczyć się z tymi 
panami? Stany wyjątkowe—mówił p. Guczkow— 


dają ludziom sdo ręki narzędzie, którego oni nade 
używają czasem ze szkodą nawet dla żywiołów 


umiarkowanych. 


Koszty przyszłej wojny. 


Generał von Blum zamieszcza w „Magdebur- 
ger Ztg.” dłuższe wywody o kosztach przyszłej 
wojny Niemiec z dowolnem mocarstwem europej- 
skiem. 7 | 

Zdaniem generała, błędem byłoby przypusz- 
czać, źe przyszła wojna niemiecka byłaby krótsza 
od ostatniej kampanii francusko-pruskiej przed 38 
laty. Oczywiście, że żadne państwo przy dzisiej- 
szych sposobach prowadzenia wojny, nie mogło- 
by jej prowadzić dlugo, jednocześnie wszakże przy- 
znać należy, że żadae mocarstwo nie będzie wo- 
jowało przy dzisiejszych warunkach, jeżeli isto- 
tnie nie będzie do tego zmnszone, lecz gdy już 
rozpocznie wojnę, to będzie ją prowadziło do 0- 
statniej kropli krwi. Wojna Trzydziestoletnia lub 
Siedmioletnia byłaby zresztą niemożliwą i trudno 


nawet powiedzieć, czy jakiekolwiek wiełkie mo- ; 


carstwo prowadzióby mogło obecnie wojnę rok 


lub dwa lata.: Kampania w 1866 roku z Austryą ` 
w rzeczywistości trwała 7 tygodni, a kampania ` 


francusko-pruska 7 miesięcy, 


Generał Blum powołuje się na dane z osta- | 


tniej wojny francusko-pruskiej, biorąc jednakże 
jednocześnie pod uwagę rozwój i wzrost Niemiec 
od roku 1871. | 
wojna ta trwała 305 dni, t. j. licząc do dnia po- 
wrotu ostatnich pułków do Niemiec. 


przeciętnie dziennie 5,700,000 marek, Od sier- 


pnia 1871 roku liczba wojska dochodzila 1,254,000 | 


ludzi. 
4,750,000 ludzi. Przypuśćmy, że cyfra ta jest 
przesadzona, ale i wtedy nawet Niemcy mogą wy- 
słać na pole bitwy 2,500,000 żołnierzy, przy zna- 
cznej rezerwie. | 

"Na podstawie danych powyższych przychodzi 


generał von Blum do wniosku, że przyszła wojna | 
będzie kosztowała Niemcy od 15 do 16 milionów ; 
marek dziennie, 450 do 480 milionów marek mie- 


ROZWOJ. — Wtorek, dnia 25 sierpnia 1908 r. 


również p. Guez- | 
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że rewolucyi już nie należy się obawiać, 


Przypuśćmy, mówi von Blum, że | 


Wojna ko- | 
sztowała Niemcy 1,750,000,000 marek, co wynosi | 


Dzisiaj Niemcy. siły swe  obliczają na | 
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sięcznie. W ten sposób rok wojny kosztowalby 
15 i pół miliarda marek. Wszystkie te jednak obli- 
; czenia dotyczą tego wypadku, jeżeli na polu bi- 
twy będzie: armia złożona z 2,509,000 ludzi, w rze- 
czywistości jednak liczba wojska będzie prawdo- 
podobnie mniejsza. l 

Wszystko to wszakże są tylko wydatki bez- 
pośrednie, ale są jeszcze inne koszty związane 
z wojną. Tak naprzykład podczas kampanii mu- 
szą być utrzymywane rodziny rezerwistów i lan- 
dwery, koleje nawet rządowe muszą odebrać na- 
leżność ża przewóz wojska po skończeniu wojny. 
Prócz tego muszą być zwrócone sóraty, poniesio - 
ne przez różne osoby prywaine, wreszcie rząd 
musi wypłacać ogromne sumy w postaci eme- 
ryżur. | 
Po wojnie francusko-pruskiej wydaiek ten 
wynosił 560,600,000 marek. Generał von Bium 
przypuszcza, że te pośrednie wydatki wynoszą *4 
część bezpośrednich. W ten sposób jednoroczna kam- 
pania' będzie kosztowała Niemcy od 6,750,000,000 
do 7,200,000,000 marek. Oczywiście, że gensrał 
opuszcza w swych obliczeniach te straty, jakie po- 
niesie przemysł calego państwa, ale rozmiary tych 
strat można sobie przedstawić, jeżeli się weźmie 
pod uwagę, że w 1870 r. 60 proc. ludności pań- 
stwa niemieckiego trudniło się rolnictwem, obsenie 
zaś trudni się niem zaledwie 30 proc. 

Z powodu powyższego artykułu „Magdebur- 
ger Zeitung” robi uwagę, że Niemcy praguą po- 
koju; gdyby jednak napadło na nie inne państwo, 
polityka Niemiec odrazu się zmieni. — „Zostawcie 
nas w spokoju— woła dziennik niemiecki—to aa- 
sze ostatnie slowo”. ` 


PW NYTE 


Š. T p. 
Rs. Stanisz Załęski, 


ryk kościelny, ks. Stanislaw Załęski ze zgroma- 
dzenia 00. jezuitów. Ks. Załęski wydał między 
innemi;: „Czy jezuici zgubili Polskę?“ (1872 r., 


(Białej Rusi“ (2 tomy 1874 — 75), „Psychologja 
samobójstwa (1873); „Misye w Persyi w XVII 


założycielki Towarz. Najśw. Serca Jezusowego, 
oraz szkie dziejów tegoż tow. osobliwie na ziemi 
Polskiej“ (1685); „O sodalisach Maryi* (1886); 
„Konierencye i nauki rekolekcyjne“ (1887); „O 
masonach w Polsce od 1742 — 1822, na zródłach 
wyłącznie polskich napisane“ (1889); „Niewola 
w Afryce* (1889); „Genezai rozwój chrystyanizmu 
w Rosyi* (1891, drugie wydanie 1894), „Jezuici 
w Polsce“ (trzy tomy); „Prace misyjne nad ludem 
1648 — 1773 r.“ (1902) it. d. Prócz tego był 
współpracownikiem „Przeglądu lwowskiego, i 
„Chaty“. | | 
OE O OWCA 

Kursują pogłoski, że na początku przyszłej sesyi 
Dumy państwowej w składzie komisyi obrony państwo- 
wej nastąpią duże zmiany. Jak wiadomo, na początku 
sesyi ma być uchwalony regulamin, zawierający para- 
graf, zredagowany przez p. Milukowa, Paragraf ten 
głosi, że członków do wszystkich komisyi Dumy należy 
wybierać na zasadzie przedstawicielstwa proporegonal- 


do komisy obrony państwowoj przedsiawicieli opozycył. 
70 


Senat wyjaśnił, że wydatek na uzbrojenie polieyi 
jest obowiązujący dla miast niezależnie od tego, czy 
wydatek ten został pomieszczony w spacyalnie dla każ- 
dego miasia uchwalonych etatach policyi, 

Dła osób, które mają być mianowane naczelnikami 
nowoutworzonych oddziałów śledczych, przy departa- 
"meneie policyi utworzone specyalne kursy, w celu ob- 


| znajmienia przyszłych naczelników z prowadzeniem spra- 
wy śledczej, | 


HR 


Wedłu; doniesteń „Birż. Wied.* podczas jesiennej 
.Sesyi. ćw. Synodu rozważane będą między innemi na- 
, stępujące kwesty: o powiększeniu liczby biskupów, o 
: powiększenia liczby seminaryów duchownych i o wpro- 
; 2 niektórych zmian w nabożeństwach cerkiew- 
nyc. | 


drugie wydanie 1874, trzecie 1883); „Historja 
zniesienia zakonu jezuitów i'jego zachowania na 


i XVIII wieku pod protektoratem polskim“ (1882); 
„Zywot czcigodnej matki Magdaleny Zofii Barat, 


nego. Z tego chcą skorzystać paździarnikowcy, by obrać 


UPR A 
Projekt prawa o instytutach nauczycielskich, mają- 
cych przygotowywać profasarów do gimnazyów męskich 
i żeńskich, wniesiony zostania. do Dumy przez ministe- 
ryum oświaty podczas sesyi jesiennej. 
$ KR 
Komisya wojenno-historyczna, zajęta opisaniem waj- 
ny rosyjsko-japońskiej, ukońezyła już swe prace. 
| CZA | 
Ministeryum oświaty zezwoliło p. Kaufmanowi za- 
łożyć w Petersburgu pierwsze „praktyczne kursy tech- 
niki dziennikarskiej”. Karsy otwarte zostaną jeszcze 
w roku bieżącym. 
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KALENDARZYK TERAINOWY. 
"IMIONA SŁOWIAŃSKIE Dziś Namysława, Ju - 
tro ' Włastymira. 
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(L) Erak wagonów., W roku 1907 kolej fa- 
bryczno łódzka wypłaciła około 60,000 rub. za.. 
przetrzymanie wagonów. Obecnie zaś, przy. nad- 
zwyczajnym ruchu towarowym wywozowym, oka- 
zuje sią niezbędna potrzeba dziennie 1090 wago- 
nów krytych pod ładunek; towarów. Zarząd 
drogi, zaskoczony tak wielkim ruchem, poczynił 
starania, aby zapobiedz zlemu i chciał wypoży- 


"czyć chociaż 100 wagonów krytych od kolei za- 


.granicznyca, 


W Nowym Sączu zmarł znany pisarz, histo- | 


Zabiegi nie odniosły pożądanego 
skutku, wreszcie na usilne starania kolej war- 
sząwsko-wiedeńska zobowiązała się codźiennie 
dać drodze łódzkiej 20 wagonów krytych próź- 
nych. oe 

Dla zapobieżenia podobnym  następstwom 
w przyszłości, zarząd kolei fabryczno-łódzkiej za- 
wari umowę z firmą warszawską Lilpop, Rau i 
Loewenstein, która zobowiązała się w przeciągu 
dwóch miesięcy dokonać reperacyi 100 wagonów 


 (węglarek) od roku stojących bezczynnie na sta- 


cyi Widzew, z powodu, iż warsztaty miejscowe 
nie były w stanie wykonać reperacyi. Obecnie. 
wysłano do Warszawy 10 wagonów, kióre w ciąs 
gu paru dni mają być zreperowane t zwrócone 
do Łodzi. x POZA 

Z manipułacyi powyższej są niezadowoleni 
rzemeiślnicy warsztatów głównych; kolei fabrycz- 
no-łódzkiej, gdyż po doprowadzeniu zepsutych was 
gonów do porządku, może dia nich zbraknąć ro- 
boty. Podobno rzemieślnicy sami są winni temu, 
gdyż odrzucili propozycyę przedłużenia godzin 
pracy, co zmusiło zarząd drogi do oddania repe- 
racji wagonów firmie prywatnej, aby nie dopu- 
ścić do nadzwyczajnych wydatków za przetrzy- 
manie wagonów. | > 

(a) Sprawy kolejowe. W Zbiorze taryf nr. 
2,015 z dnia 19-go sierpnia r. b. ogłoszono po- 
stanowienie ministeryum komunikacji z dnia 10 
kwietnia r. b. za mr. 10,512, w sprawie zmiany 
przepisów, dotyczących sprzedaży z lieytacyi pu- 
blicznej niewykupionych towarów, co przewidzia- 
nem jest w $ 84 Ustawy Ogólnej Rosyjskich dróg 
żelaznych. | e , 

(a) Szkola elementarna. Przed paru miesią- 
cami istniejąca przy trzeciej ochnonie chrześci- 
jańskiego Towarzystwa dobroczynności szkoła ełe- 
meatarna jednokiasowa—została zamknięta z roz- 
porządzenia władz, które zażądały załatwienia ko- 
niecznych formalności, | R 

Na skutek podjętych starań przez prezesa 
zarządu Towarzystwa dobroczynności, pastora R. 
Gundelacha wzmiankowana szkoła, mieszcząca się 
przy ulicy Przędzalnianej, została otwaria w tych 
dniach na nowo. Do szkoły uczęszcza 180 dzieci 
pźei obojga. pe" 4 

(b) Makometanie w Łodzi. Zamieszkali w Ło- 
dzi mahometanie' uzyskali pozwolenie władzy na 
urządzenie cmentarza grzebalnego, w celu cho- 
wania eial swoich współwyznawców. Układy eo 
do nabycia gruntów pod budowę cmentarza we 
wsi Żabieniec zostaly już ukończone, 

(x) Święto Matki Boskiej Częstochowskiej 
przypadające na jutro, uroczyście będzie obcho- 
dzone w kaplicy Dobrego Pasterza na Bałutach. 
Dzis wieczorem rozpocznie się już ono nieszpo- 
rami 0 godz. 7. Jutro następujące nabożeństwa 
z wystawieniem Przenajświętszego Sakramentu; 
mszą o g. Ć rano, wotywa o g. 9 rano, SUMA O 
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zmowa EE 


ig. 11 z uazaniem; wieczorem o-g. 6'/, nieszpory. 

Cy) Walne zebranie. W niedzielę, dnia 80 
(sierpnia r. b. w teatrze Victoria o gódz. 1 po 
'poł., odbźazie się walne zebranie członków Sto- 
jWarzyszenia spożywczego „Przyszłość”, Porządek 
dzienny zapowiada między innemi: odczytanie 
sprawozdania kasowego; referat p. Wejciechow- 
skiego; wybór zarządu. Wejście na zebranie za 
okazaniem książki członkowskiej. 

(x) Kary administracyjne. W m. Łodzi, pow. 
łódzkim i łaskim na mocy postanowienia czasowego 
genoral-gubernatora gub. piotrkowskiej i kaliskiej 
wd 14do 21 sierpnia r. b. wiącznie skazano na kary 
pieniężne od 10 do 25 rb. i areszt od 1 tygodnia 
ido 3 miesięcy 57 osób za obrazę wojska i fun- 
keyonaryuszów policyi, za niespełnienie żądań po- 
dicgi, za ograniczanie swobody pracy, za nieo- 
strożną jazdę po mieście, za zakłócenie spokoju, 
mie spelnienie nocnej Warty, nieporządne utrzy- 
manie sklepów z mięsem i podwórzy, za włóczę- 
'gostwo, za szantaże, za wywóz nieczystości w miej- 
sca niewłaściwe, za żebraninę, za nie zameldowa- 
nie swego paszportu.. | 

'2)— Na mocy postanowienia czasowego gene- 
rał-gubernatora wojennego, mieszkaniec m.”Łodzi 
arol Slawik za nieporządki na podwórzu panu- 
jące w jego domu przy ul. Zarzewskiej nr. 140, 
skazany został na 25 rb. kary. 

Właściciel domu przy Szosie Rokicińskiej nr. 


klatek schodowych i korytarza wieczorem—ska- 
zany został na 50 rb. kary. (Na zasadzie pun- 


ktu I obowiązujących :postanowień z dn. 11 paź- | 


dziernika 1906 r.). | 

Na mocy tegoż postanowienia mieszkańcy Ło- 
dzi (Długa 148) Stanisław Słoikowski i Stanisław 
Kowałski—za pobieije i niedopuszczenie agentów 
rzeźni miejskiej do skonfiskowania mięsa nieopa» 
trzonego pieczęcią rzeźni łódzkiej—Zejdelowi— 
skazani zostali na karę pieniężną po 25 rubli 
każdy. E 
-— Na mocy tegoż postanowienia mieszkańcy 
gminy Radogószez, powiatu łódzkiego —Wilhelm 
Berkman, Oskar Berkman i Władysław Wojtczak 
za bójkę w areszcie policyjnym—skazani zostali 
na 2 tygodnie aresztu. l | | 

> — Mieszkaniec gminy Chojny, powiatu łódz- 
kiego, Józef Oleszówka za niezameldowanie pasz- 
portu skazany został na miesiąc więzienia. 

<y) W. T. 0. Zapisy pp. cyklistów, pragną- 
cych przyjąć udział w wyścigach, urządzanych 
przez Warszawskie Towarzystwo Cyklistów na za- 
bawie Towarzystwa Krzewienia Oświaty w Hele- 
nowie w dniu 30-ym sierpnia, r. b. przyjmuje 
łódzki konsulat Warsz. Tow. Cyklistów, Spacero- 
wa m, ll. 

(h) Z sądu. W dniu wczorajszym Ii-gi wy- 
dział karny sądu okręgowego piotrkowskiego, ba- 
wiąc w Łodzi na kadencyi pod przewodnietwem 
prezesa tegoż sądu rz. r. st. I. D. Wołkowa, są- 
dził sprawę |1ó-letniego Bolesiawa Patzera i 
A9-letniego Władysława Skupienia, oskarżonych 
© to, że dnia 21-go listopada 1907 r. o godzi- 
mie 9-ej wieczorem przy ulicy Nowo-Zarzewskiej 
pod M 76 weszli do sklepu Sury Finkelstein i 
zażądali paczkę papierosów, a kiedy Finkelstein 
dała im żądane papierosy, wtedy Patzer grożąc 
rewolwerem zażądał wydania pieniędzy. Finkel- 
stain stawiła opór, wtedy Patzer uderzył ją w 


piersi rękojeścią rewolweru, a Skupień z szufla- 


dy zabrał 65 kop. Napastnicy, ‘nie zadawalnia- 
jące się tym łupem, zażądali więcej pieniędzy. 
Finkelstein, obawiając się o życie i chcąc wydo- 
tąć sią ze sklepu, powiedziała, iż pieniądze ma 
w mieszkaniu, do którego napastnicy ją wpuścili, 
z czego skorzystała Finkelstein ibocznemi drzwia- 
mi wybiegla na podwórze, wołając pomocy. Na 
krzyk napadnięjej Patzer i Skupień zbiegli, lecz 
zaraz zostali zatrzymani przez patrol wojskowy 
i odprowadzeni do IV cyrkułu, | 

Po przeczytaniu akiu oskarżenia Patzer nie 
przyznał się do winy, Skupień zaś zakomuniko- 
wał sądowi, że wraz z Patzerem był w sklepie 
Sury Finkelstein, lecz będąc pijanym nie pamię- 
ta co oni tam robili. 

Wobec tego, że obu oskarżonych bronił 
g urzędu adwokat przysięgły Franciszek Mater- 
nięki, a jeden z jego klientów przyznał się do 
winy, a drugi nie, prosił więc sąd o zaznaczenie 
drugiego adwokata, któryby stanął w obrenie 
Patzera. Sąd prośbie tej zadość uczynii i w obro- 
nie Patzera stanął adwokat przysięgiy Herma- 
newski, 


ROZWOJ, — Wtorek, dnia 


funkcyonował w nocy, 


zdy na kolejach żelaznych. 
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sądowe, podezas którego i'Patzer przyznal się 
do winy, objaśniając, iż-był pijany i jako taki 
mając przy sobie imifacyę rewolweru, wyrobio- 
nego z drzewa, nastraszył żydówkę i zabrał jej 
przy pomocy Skupienia 65 kop. 

Po przesłuchaniu świadków i wysłuchaniu 
oskarżenia i obrony, sąd po długiej naradzie ska- 
zał 16-letniego Bolesiawa Patzera na 3 lata wię- 
ziemia, a 19-letniego Władysława Skupienia na 
pozbawienie praw i Ź lata 8 miesięcy ciężkich 
robót. | 

— W drugiej sprawie na ławie oskarżonych 
zagiadł Stanisław Lesśkiewiez, oskarżony o to, że 
dnia l-go latego 1907 roku wraz z innymi dọ- 
konał napadu ńa restauratora Teodora Szulca 
przy ulicy Średniej. Po. przeczytaniu aktu oskar- 
żenia Leśkiewicz do winy nie przyznal się. Ze- 
znania Świadków były niejasne. 

Adwokat przysięgły Franciszek Maternieki, 
z uwagi, że świadkowie nie byli w stanie do- 
wieść osobistości oskarżonego, prosił, aby sąd 
uwolnił Leśkiewiecza od odpowiedzialności. 

Po półgodzinnej naradzie, sąd ogłosił wyrok, 
zwalniając od odpowiedzialności Leśkiewieza. 

(a) Telefon Warszawa-Łódź. Przed paru tygo- 


| dniami filię telefonów Watszawa-Łódź — przenie- 


siono z lokału przy ulicy Zielonej do 


| gmachu 
Banku Państwa przy ulicy Benedykta. 


Urzą- 
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skiej, jako w śródmieściu, stanowi istotnie wy- 
godę dla publiczności, tem więcej, że i sama po- 
mieszczenie jest  obszerniejsze, 
jeszcze większem udogodnieniem dla interesantów, 
gdyby filia tu otwartą była i w nocy. Obecnie 
oddział telefonów zamykany jest już o g. 9 wie- 
czorem. 

Gdyby oddział telefonów w Banku Państwa 
niezawodnie  interesanci, 
których lączą interesy z Warszawa, korzystaliby 
więcej, aniżeli ze stacyi centralnej, zbyt oddalo- 
nej od śródmieścia. z. 


(b) Środki reklamy. W celu reklamowania. 


swoich wyrobów kupcy i przemysłowey tutejsi 
obdarzają publiczność gratisawemi rozkładami ją- 
Oczywiście rozkłady 
jazdy są bardzo pożądane, gdyż stanowią ulatwie- 
nie w oryenęowaniu się szybkiem przy odbywaniu 
podróży. | 
Chodzi tylko o to, ażeby owe rozkłady jazdy 
były zgodne z rzeczywistemi planami jazdy, wy- 
danemi przez drogi. żelazne, 

Niestety, częstokroć dzieje się przeciwnie i 
owe «gratisowe rozkłady jazdy» zamiast utatwiać 


| —obałamucają publiczność, narążająe ją na stratę 


czasu i niepotrzebne koszta. 

Wziąwszy naprz. do ręki «rozkład jazdy» wy: 
dany przez firme G. w Łodzi—nie trudno zauwa- 
żyć rażące omyłki. I tak: pociąg wychodzący 
z Łodzi o godz. 6 wieczorem, przybywa do Cie- 
chocinką o godz. 4 min. 27 rano, wedlug „grati- 
sowego rozkladu“, - 

Tymczasem pociąg z Aleksandrowa da Cie- 
chocinka, przybywający o godz. 4 min. 27 rano— 
oddawna już nie kursuje jeszcze przed wydaniem 
owych bszpłatnych broszurek. 

Kierując się tedy wskazówkami „gratisowęgo 
rozkładu jazdy”, pasażer zamiast o godz. 4 m. 27 
— przyjeżdża dopiero o godz. 7 rano, czyli nara- 
żony jest na stratę kilku godzin czasu. © 
_ Te i tym podobne omyłki w rozkładzie jazdy 
spotykamy w broszurkach wydanych przez firmy 
drukarskie w Łodzi itp. ZL of 

Zkąd takie błędy powstają. Rzecz łatwo 
wjtłomaczyć, Qto ztąd, iż zwykle owe rekla- 
mowane „rozkłady jazdy* przygotowują się we- 
dług jednego szablonu, bez uwzględnienia zmian 
i poprawek, | 

Cierpi na tem publiczność. Byłoby więc po- 
żądanem, ażeby firmy, pragnące dla udogodnienia 
szerszej publicznosci, wydawać bezpłatne „roz- 
klady jazdy* — uprzednio dokładnie po- 
równywały z rozkładami jazdy na kolejach želja. 
znych, sprawdzając sumiennie Czas oznaczony. 

(b) Echa aresztowania. Przed kilku tygo- 
dniami donosilismy, że władze policyjne areszto- 
waly 68 osóh, należących do żydowskiego związ- 


„kę pracowników drukarń i branży papierowej, 


f 


Qtóż obecnie, na mocy postanowienia czasowego 
ganeral-gubernatora wojennego 33-6h z pośród 
aresztowanych, jąko należących do Bundy, ska- 
nych zostało w drodza administracyjnej na ze- 


' sianie do oddalonych miejscowości Cesarstwa. 


Byłoby jednak 
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(a) Echa pożarn. Według danych urzędo- 
wych, wynikły w tygodniu ubiegłym pożar we 
wsi Malanów, gminy Puczniew, zniszczył doszczę< 
tnie stodolę napełnioną żzbożem w zagrodzie Ju-- 
liana Kocemby, ubezpieczoną w rządzie gubernial= 
nym na 100 rb., dom mieszkalny Waleniego Ra- 
czyńskiego, asekurowany w ubezpieczeniu guber= 
nialnsem ua rb. 670, oraz oborę na 60 rb., dom 
drewniany mieszkalny Franciszka Sobozaka, ase- 
kurowany na 120 rb., dom mieszkalny Antoniego 
Kołasińskiego, oborę i stodołę, ubezpieczone na 
560 rb., dom mieszkalny, stodołę i oborę należą- 
cą do Jakóba Raczyńskiego, ubezpieczone na 480 
rb., dom i stodołę Walentego Augustyniaka, ubez- 


pieczone na 260 rb., dom i zabudowania gospo- 


darcze Stanisława Różańskiego, asekurowane na 
130 rb., dom mieszkalny i zabudowania gospodar- 
cze Michała Szkadlarskiego, ubezpieczone na 870 
rb, dom mieszkalny i zabudowania gospodarcze 
Adama Malinowskiego, ubezpieczone na 450 rb., 
wreszcia dom mieszkalny i stodoła należące de 
Antoniego $Olechowskiego i Piotra Raczyńskiego, 
ubezpieczone na 300 rb. 

M) Ghęlieryna. W ciągu dnia ubiegłegą Pogo-. 
towie.raiunkowe udzieliło doraźnej pomocy trzem oso- 
bom, zapadłym na chołarqną. l 

. (b) Sohwytany ma gorącym uozynka. Wezo-) 
raj, p godz 5 i pół po poł, kiady przyszedł do miesza; 
kania Herman Chalkia przy ul. Andrzeja w domu nr. 37,: 
zastał dwóch złodzieły którzy widząc, iż są zdemasko” 
wani, porzucili swe zajęcie i poczęli uciekać, Na krzyk, 
Okaikina puszczono się za złodziejami w pogoń i za- 
trzymano jednego z nieh, Abrama Milsielna, którego o- 
sądzono W areszcie III cyrkułu. 

(0) Bgłoedu. Na ul, Piotrkowskiej nr. 62 znale- 
ziono Łaję Lewi, lat 33, bez mieszkania I zajęcia, w zu-' 
pełnem wyczerpaniu sił z głodu. Po udziełenia jej do- 
raźnej pomocy przez lekarza Pogotowia, odesłano ją dos 
rożką do żydowskiego Tow. dobroczynności, W kiikana=| 
ście minut później Pogotowie ząwezwałńe zostało na ul. 
Zieloną nr. 1, gdzie zaów leżał w kurcząch żołądka 
z głodu Ignacy Murarz, lat 18, także bez zajęcie i mies- 
kania. Pogotowie odwiozło go do szpitala Pozaańskich. 

(p) Tyfu, W dniu wczorajszym na uł, Nowomiej-: 
skiej nr. 30 znaleziono leżącą Antoninę Checzyńską, baz: 
zajęcia i mieszkania, lat 66, w tyfusie, Odwieziona zo- 
stała przez lekarza Pogotowia do szpitala Poznańskich. 

GQ) Upadek z drabiny, Dziś, o godz. 10 rano, 


podezss pracy około zakładania szyldu w domu przy 


uł. Dziełnej nr. 34, robotnik, 18-letni Zygmunt Rosen- 
thal, spadł z drabiny i uległ okaleczaniu ciała. Poszwan- : 
kowanema pierwszej pomocy udzielił lekarz Pogotowia, 


poczem chorego odwieziono do domu. 


(b) Poranienie ceyłą. Dziś, o godz. 11 rano, na 
ul. Cegielniansj nr. 10 został skutkiem własnej nico- 
strożności uderzony cegłą w głowę przechodzeń, 34-letni 
Icek Guiman. Uderzenie to spowodowało ranę. Lekarz 
Pogotowia rang opatrzył. 

* 


(a) Aresztowania w Piotrkowie. Wczoraj. w 
Piotrkowie polieya aresztowała kilka osób, na nie- 
łegalnem zebraniu, l , 

(=) Jarmark, W czwartek, 27 sierpnia r. b, 


w osadzie Rzgów odbędzie się jarmark. 


(a) Ospa w okolicy. We wsi Kruszew, gmi- 
ny Zeronim, powiatu łódzkiego, ukazała się ospa. 
Stwierdzono kilka wypadków zaslabnięć. 

(a) Kradzież. We wsi Rokicie Nowe, powia- 
tu łódzkiego, niewykryci dotychcząs złoczyńcy, 
dostawszy się za pomocą wyłamania ściany fabry- 
ki zrabowali towaru za 200 rb. | 


4 REAN FORNEI APORTE 
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* Zabójstwo kelnera. 

Wczoraj około g. 8 i pół wiecz. na wiadu= 
keie przy ul. Karowej rozległo się kilka strza- 
łów. Zaalarmowany tem posterunek policyjny 
z Krakowskiego Przedmieścia pobiegł w kierun- 
ku odgłosów strzałów i na wiadakcie znalazł 
broczącego krwią piędziesięciokilkoletniego me- 
żezyznę, który nie dawał znaku życia. Z począ» 
tku sądzono, iż nastąpiło tu samobójstwo, gdy 
jednak nie znaleziono w pobliżu broni i wreszcie 
kilku przechodniów zeznalo, iż w chwilę po strzam 
łach widzieli dwuch czy trzech wyrostków, ucia- 
kającyoh w stronę Wisły, nie była wątpliwości, 
iż popełniono zbrodnię. 

Przy zabitym znaleziono paszport na nazwi- 
sko Jana Mendry, starszego kelnera z restaura- 
cyi przy ul. Nowy,Świat N 48. M. ugodzony 
dwiema kulami w głowę i piersi poniósł smierć 
ną. miejsca. - 

Morderstwo to nabiera spetyalnego znacze” 
nia ze względu na środowisko, w którem się ros 
zegrało. Mendra był powszechnie ceniony zaró» 
wno przez kolegów jak i zwierzchników ze 
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względu na swój prawy . eharakter. Wyraz zau- 


fania do Mendry złożyłi koledzy przeż wybór | 
jego na członka zarządu Kasy i powierzenie mu ; 


tak odpowiedzialnego stąnowiska jak zarządzają” ; 
Nie znaczy to jednak, : 


cego wydziałem wsparć. 
aby M. nie miał wrogów; przeciwnie miał ich 
bardzo wielu. Przedewszystkiem z tego powodu, 
iż częstokroć nie licząc się z następstwami umiał 
gorzkie słowa prawdy powiedzieć w oczy i nie 
cofał się przed niczem, aby zawód kelnera, 
tak często ośmieszany i sponiewierany, podniesć 
jaknajwyżej. | 

"Dla tego też š p, Mendra i grupa innych 
rozsądnych i uczciwych ludzi tego zawodu wy- 
powiedzieli wojnę tak niestety licznym w zawo- 
'dzie kelnerskim szumowinom. Nie dziwnego, iż 
z kolei grupa „malkontentów* zwalczała Mendrę 
i jak widzimy nie cofnęła się przed  niczem, na- 
'wet zabójstwem. 

W ostatnich czasach Mendra i inni kelnerzy 
rozpoczęli kampanię, mającą na celu usunięcie 
z hal restauracyjnych małoletnich t, zw. piecolów 
Nie wchodzimy w pobudki, jakie powodowały to 
zarządzenie, bądź co bądź łączyły się one ró- 
(wnież ze szlachetną Imiencją odsunięcia młodzie - 
ży od zaraży zgorszenia, o które tak łatwo w 
halach nocnych jadłodajni, 

Policya znałazła się już na tropie morderców 
i utrzymuje, iż M. padł z ręki swych towarzyszy 
pracy. Resztę wyjaśni śledztwo. i | 

M. pozostawił liczną rodzinę, której był je- 
dynym opiekunem. 


Z KRÓLESTWA. 


paanan 


Aresztowania wśród żydów. „Uns. Leben* 
otrzymało wiadomość, że w nocy z czwartku na 
piątek dokonano w Tomaszowie Rawskim maso- 
wych aresztowań. Następnego dnia wysłano pod 
silnym konwojem do Piotrkowa 17-ta żydów 
z pośród inteligencji. | 

Wystawa koni włościańskich. W Kiomnicach 
pow. noworadomskim, oraz w Piotrkowie odbędą 
się w r. b. wystawy koni włościańskich., Pierwsza 


wystąwa odbędzie się w dniu 28 sierpnia, dru- 


ga zaś 9 września. Główny zarząd państwowy 
hodowli koni, celem zachęty włościan do racy0- 
nalnego hodowanią koni, wyznaczył nagrody na- 
stępujące: za najlepsze okazy rozpłodowców 1 
kobył gatuńku roboczego 400i 200 rubli, ana na- 
grodęza najlepsze okazy wierzehowców 600 rubli, 
Kilku okolicznych  włościan-roluików zamierza 
'dostarczyć na powyższe wystawy swoje okazy, 
Emigranci. Na stacyach pogranicznych za- 
śważono w ostatnich czasach masowy powrót 
emigrautów, powracających z Ameryki. Niektó- 
re partye emigrantów dosięgają 100 do 150 osób, 
Powrót emigrantów spowodowany został przewa- 
żnię wskutek ciężkiego przesilenia, jakie przeży- 
ła Ameryka, To też emigranci powracają bez 
żadnych środków do życia. i 


Wiadomości zamiejscowe. 


Ee E mrep 


W 40 dni naokoło świata. Pułkownik Burn- 4 
ley Campbell odbył obecnie podróż naokoło świa- į 
Marszrnta byla następująca: 


ta w ciągu dni 40. M ] 
z Liwerpolu. do Kwebeku 7 dni morzem; z Kwe- 
beku do Vancouveru 3 dni 12 godzin koleją; z Van- 
couveru do Jokohamy 12 dai morzem; z Jokoha- 
my do Tsarugaok i Władywostoku 2 dni morzem; 
z Tsurugaok (przez Japonię w poprzek) 1 dzień 
koleją; z Wladywostoku do Moskwy 11 dni 12 go- 
dzin koleją, , Po przybycia do Ostendy. Campbell 
wyjechał do Dovsru, stanąwszy z powrotem na zie- 
mi angielskiej po 40 dniach. AEO à 

Zasługuje na uwagę, że turysta angielski w po- 
róży swej nie stracił ani jednego dnia na czeka- 
nie i trafiał punktualnie na „połączenia* komuni- 


kacyjne. Jest to dotychczas record, chociaż zape- 


wne Burnley Campbell znajdzie niebawem rywali. 


Gdy przypadnie czterechgetna rocznica pierwszej | 


podróży Magellana (1521) naokoło świaia, „prze- 
jażdżka* wakacyjna nie zajmię zapewne więcej, 
niż miesiąc. Przy rozwoju komunikacy! transat- 
łantyckiej, która niebawem na pośpiesznych okrę- 
tach przejazd przeż ogean zamknie w 4 i pół 
dnia; przy udoskonaleniu kołei amerykańskiej i bu- 
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dowie nowych. linii na Korei obliczenie te nie-jest 
przesadne. | l 

Pies w służbie policyjnej. Z Londynu dono- 
szą: Głośny pies policyjny „Ozar“, eztery noce 
znajdował się w pościgu za mordercą pewnej dziew- 
czynki, nazwiskiem Kirby. Psa przyprowadzómo 
na miejsce zbródni, gdzie wpadł na trop zbrod- 
niarzą i puścił się za jego śladem. Za psem po- 
szła grupa detektywów i sprawozdawców pism. 
Pies szedł różnemi krętemi ścieżkami, różnemi 
dzielnicami, podwórzami i zapadłemi kątami, a 
miejscami biegł pędem; poniewaź trzymano go na 
lince, towarzyszący mu ludzie musieli też biedz. 
Ten pościg trwał całą noc; nad ranem zaprzesta- 
no go, a wieczorem znowu podjęto. 

Powtarzała się to przez trzy moce. Nocy szwar- 
tej pościg przybrał niespodziewany obrót: pies do- 
prowadził detektywów do dworca kolejowego, z cze» 
go wywnioskowana, że zbrodniarz wyjechał do naj- 
bliższej stacyi. Udano się tami pies znowu wpadź 
na trop, który zaprowadził go do kasy kolejowej 
i z powrotem do wyjścia do pociągu, gdzie trop 
się znowu skończył, Ponieważ wiaśnie poprzed- 
nio odszedi stamtąd pociąg do Birmingham, dete- 


szukiwania, gdzie msrdercę złapano. 

Dzika zabawa. W jednym z prywatnych ogro- 
dów w Marsylii odbyła się w żelaznej kłatce wal- 
ka byka zdwoma młodemi tygrysami. Publiczność 
zapełniła szczelnie ogród, czekając na rozpoczęcie 
się walki. Jakoż byk rzucił się na jednego z ty- 
grysów, porwał go na rogi i rzucił w kąt, gdzie 
przerażone zwierzę drżąc zwinęło się w kłębek. 


Drugi tygrys, poczęstowany uderzeniem roga i zra- | 


niony, równie ukrył się w kącie klatki. Publiez- 
ność niezadowolona takim abrotem wałki, usile- 


wała podrażnić byka i zmusić go do dalszych ata- | 


ków, ale byk zachowywał się spokojnie. Wobec 
zapowiedziano na przyszły tydzień, 

Generał Nogi, jako kurator szkół. W Japonii 
w ostatniej dobie zdarzył się fakt dość charakte- 
rystyczny, choć i niewielkiej zdąwałoby się wagi. 
General Nogi, sławny zdobywca Poriu Artura, 
czy to zrezygnował z dalszej pracy w dziedzinie 


Marsa, który mu uniósł dwóch dorosłych i jody- | 


nych synów, czy dla innych powodów, został mia- 
nowany dyrektorem szkół dla dzieci wysoko uro- 
dzonych, jak dzieweząt, tak i chłopców. Mężny 
generał, znany w swej ojezyźnie jako najskrom- 


niejszy z ludzi swojej sfery, zrozumiał zupełnie ; 


obowiązek swój, jako wychowawcy młodego po- 
kolenia, i od pierwszych dni zarządzania szkoła- 
"mi, rozpoczął wpajać dzieciom spartańskie oby- 
czaje. | 

Przedowszygtkiem. zwrócił. uwagą na.przyzwy- 
czajenia dzieci do zbytkownuych ubiorów, Jednak 
wałka ta okazuje się nie tak łatwą, i kto wie, 
czy zdobywanie nieprzystępnego Portu Artura nie 
było rzeczą mniej truduą, Z chłopcami, co prawda, 
jakoś zasłużony bohater sobie poradził. Bo też 
chlopaki w Japonii są materyałem daleko podat- 
niejszym dọ wszelkich eksperymentów wychowaw- 
czych, niż podrastająca płeć nadobna. Pomimo 
swą łagodność i miękkość w obejściu, małe i mło- 
de japonki mają naturę samodzielną i niezależńą, 
nie cheą tedy słuchać rozkazów generała i stroją 
się w dałszym ciągu z wyszukaną pratensją. 


l Ostatnia poczta, 


Różne wieści. 

— Pisma niemieckie podają wiadomość, urzędo- 
wo dotychczas nie stwierdzoną, że czwarty syn 
cesarza Wilhelma, książę August Wilhelm, który 
przed paru tygodniami zdał doktorat na uniwer- 
sytecie w Strasburgu, niebawem zostać ma nae 
miestnikiem Alzacyi i Lotaryngii, W ten sposób 
cesarz Wilhelm spodziewa się widocznie Ściślej 
jeszcze połączyć z Prusami te dzielnice, które 
właściwie zajmować powinny stanowisko samo- 
dzielne, narówni z innemi państwami Rzeszy, Na 
żądanie Alzącyi, by jej nadano gejm krajowy i 
autonomię, naznączenie ks. Augusta- Wilhelma jest 
odpowiedzią nader wymowną. s 


— Urzędowy <Fremdenblaśt> donosi z Marien- | 


bady, że król angielski w najbliższym czasie 


skiego, 


d. 21 b. m. 
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, Minister Lzwolskij w Marienb adzióe 


Rosyjski minister spraw zagranicznych, któ- 
ry w piątek przybył do Karlsbadu, już w sobotę 
spotkał się z królem Edwardem w Marienbadzie, 
Było to rzekomo zupełnie przypadkowe. 

W sobotę po południu p. Izwolskij z dypło- 
matą amerykańskim p. Johnstonem zrobił wyciecz- 
kę automobiiem. do Marienbadu i zajechał wprost 
przed pias, na którym po poludniu zbiera się e- 
legancki świat Marienbada. Byl tam właśnie król 
Edward, który codziennie o godzinie 4 grywa 
tam partyę krokieta. Partnerami króła byli: ban- 
kier Drexel i dwie panie, a w towarzystwie je- 
go znajdowali się: ambasador angielski Goshen i 
poseł portugalski przy dworze wiedeńskim, margt, 
Soveral. ; 

Gdy minister Izwolskij, wysiadlszy z auto- 
mobila, spostrzegł adjutanta króla, sir Stanleya 
Clarka, podszedł do niego i przywitał się z nim, 
przedstawiając mu swego towarzysza. Do grupy 
tej przyłączył stę p. Goshen, a gdy on rozma- 


; mawiał z p. Izwolskim, adjutant podszedł do kró 


| 
| 
| 
| 


i 


, matów; król się poprzednio oddali, 


la i uwiadomił go o obecności ministra. Król 


to, | | przerwał natychmiast partyę, podszedł do p. Iz- 
ktywi wraz z psem udali się tam na dalsze po~- ` 


woiskiego i bardzo serdecznie go powitał. Zdała 
od innych grup król prowadził prze dziesięć mi- 
nut z miastem rosyjskim bardzo ożywioną roz- 


i mowę, poczam przywołano także ambasadora Go- 


shens, Późwiej Gasken odlączył się, .a król jeśz- 
cze przez kwadrans rozmawiał z p. lzwolskim: 


| Król Edward udał się następnie do swego pawi- 


lonu, a minister pojechal do kotela Weimar, aby 
wię zapisać do księgi odwiedzających króla. Ztam- 
tąd wróci na plec, gdzie zaatał jąż tylko dypto- 


Korespondent „Neue fr. Presse* utrzymuje, 
że król rozmawiał z ministrem rosyjskim. 0: swo- 


, ich odwiedzinach w Kronbergu i w Ischlu, a tak- 
tego wyprowadzono go z klatki, a drugą walkę | 


że 0 sprawach tureckich, g 
Z Karlsbadu donoszą, że p, Izwolskij przy- 


| był tam sam, nawet bez sekretarza. 


| 
| 
| 
| 
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Rewolucya w Persyi. 


Według ostatnich wiadomości, cała prowin- 
cya Aserbeidżan znajduje się w rękach rządu: re- 
wołucyjnego. Do stolicy tej prowincyi, Taebrysu, 
wysłał szach nowego gabernatora, Atn-6d-Dau- 
leha i dodał mu armię, złożoną z 1,200 żołnierzy. 

Adn-8d-Dauleh, wyprzedzając swoją armię, 
przybył do przedmieścia Taebrysu - Sahib Divoa, 
gdzie odwiedził go konsul generalny rosyjski. 
Gubernator cheżał zawrzeć kompromis z rewoła- 
cyoaistami przy pomocy konsula, ponieważ uznał, 
że potęga wodza rewolucyi Bagir Khaga oraz 
fortyfikacye Taebrysu zbyt są silne, aby można 
było myśleć o walce. 

Zanim rokowania do skutku przyszły, Bagir 
Khan rozkazał uwięzić Ain-ed-Danleha. Wiado= 
imość 0. tem wywołała w Teheranie wielkie wra- 
żenie. Szach odbył z dygnitarzami i generałem 
Liachowem dlugą naradę. 


Obowiązek pówszechnej służby. 
wojskowej w Turcyi. | 


Zapowiedziany projekt ustawy 0 powsze- 
chnym ogólnym obowiązku służby wojskowej 
wszystkich poddanych państwa tureckiego, bez 
różnicy wyzianią i siedziby, oznacza wiek obo- 
wiązkowej służby. wojskowej od 20 do 45 roku 
życią, a czas-słażby wojskowej na tat sześć z cze- 
go trzy lata w slużbie czynnej, a trzy w rezer- 
wie. Później ma być czas czynaej służby zniżo- 
ny na 2 lata. | 

Taksa wojskowa, którą wplacali uwolnieni 
od służby wojskowej mahometanie ma być z 50 
funtów tureckich zniżona na 25 funtów. 

Do wojennej będą mogli wsiępować 
hometanie z temi 
tanie. l 

Przed wejściem w życie ustawy o powsze- 
chnem obowiązku służby wojskowej przeprowa- 
dzi rząd spis ludności. : | 

Wedlug informacyi z dobrego Źródła, stan 
czynny armii tureckiej wynosi obecnie 300,000 
żołnierzy. Liczba ta ma być ze względów oszczę- 
dności zredukowana w przyszłości do połowy, 


Wrzenie w Portugalii. 
Położenie polityczna w Lizbonie i w eałej 


i niema- 
samemi prawami, ce mahome- 


przyjmie na audyeneyi pp. Ctómenckau i Izwol- I przybrało obrót bardze niepokojący. 


Minister rosyjski przybył do Karlsbadu | 


W: Portugalii panuje tyiko zewynętrzny spokój, 
który osłania rzeczywistą grozę stosunków. Kor 
tezy ciągle jeszcze obradują nad zawiklanemi 
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tranzakcyami finansowemi zamordowanego króla 
Carlosa. Obrady te rozdrażniają opinję publi- 
czną i usposabia ają ją  nieprzychylnie dla dy- 
nastyi. Także i surowy sposób rządzenia obe- 


enego gabinetu przyczynia się niemało do osła- 


bienia tych sympatyi, jakie młody król Manuel 
zdobył sobie nawet wśród opozycyi. Korospon- 
dent lizbożski „Berliner Tageblatu* uważa, iż nie 
jest rzeczą niemożliwą wybueh nowego ruchu po- 
wstańczego i że dynastya znowa powaźnie jest 
zagrożoną, ponieważ tak w wojsku, jak i wśród 
cywilnej ludności wzrasta liczba niezadowolonych. 
Tajemny dowóz broni przybiera rozmiary zastra- 
szające. Władze nie cheg, albo nie są w stanie 
zapobiedz temu nadużycia. Niema wątpliwości, iż 
przywożana broń przeznaczona jest dia rewolu- 
cyonistów. 

List swój wysłał korespondent przez Badajoz 
gdyż zarządzono ścisłą cenzurę nad wszelkiemi 
'wysyłanemi wiadomościami, tak że nawet donie- 
sienia 0 wypadkach kolejowych i o pożarach, 


które się nadzwyezaj często wydarzają, nie dosta- | 
4 rządowej. 


Ją się zagranięę. 


TELERI 


| Petersburg, 24 sierpnia (P). Co do art. 101 
jprawa o podatku przemysłowym senat wyjaśnił, 
Że suma, wyobrażająca część wpłaconych do ka- 


sy Towarzystwa opłat terminowych obowiązko- 
wych, a podwyższona BB powiększenie kapitału 
rezerwowego Towarzystwa winna być poczyty- 


wana za zysk tego przedsiębiorstwa. 
Petersburg, 24 sierpnia (P). Rada ministrów 
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termin. składania radzie ministrów zażaleń na nie- 


prawidłowości w listach wyborczych, aby wybory 


mogły odbyć się w ciągu października r. b. 
Tałwys, 24-go sierpnia. (P.) Na zaproszenie 

Ejn'ud-dowlege, do podmiejskiego pałacu szacha 

Bie 12-ta 'delegatów różnych stronnictw re- 


wolucyjnych. . Eja- ud. dowle zapewnił ich o trwa- . 


lości konstytueyi, żądał przerwania rozlewu krwi 
bratniej, zaniechania rozruchów i złożenia broni. 
W odpowiedzi rewolucyoniści zażądali między in- 
nemi natychmiastowego otwarcia medżilisu, 
nestyi i dopuszczenia do zarządu prowincyą' Adzer- 
bejdżanu, w charakterze doradców, pewnej liczby 
konstytucyonalistów. Rokowania trwają w dalszym 
ciągu. Bazary i instytucye są wciąż zamknięte. 


, Bezpośrednia komunikacya tełegraficzna z Rosyą 
|! przerwana. Wymuszania ze strony organizacyj re- 


nia endżumeny, 


wyjednala Najwyższe pozwolenie na to, aby sta- , 
roobrzędowcom, poddanym obcym, którzy wyrażą ; 


chęć. osiedlenia się na gruntach skarbowych w 
aryi, przyznawano poddaństwo rosyjskie, bez 

poprzedniego mieszkania w Rosyi przez 5 lat. 
Petersburę, 24 sierpnia (P). Drugi departa- 

ment rady państwa pożwolił Towarzystwu kolei 


nie gwarantowanych obligacyi na sumę 3,500,000 


'stępca tronu, 


rebli na pokrycie kosztów budowy kolei kijowsko- | 


połtawskiej. 

— Petersburg, 24 sierpnia (P). Główny zarząd 
poczt i telegrafów od dnia "ł4-go września po. 
większa wyaagrodzenie 18,000 urzędników pocz- 
towo - telegraficznych. Na ten cel 
252,610 rubli. Zmiana etatów urzędniczych w 
tym wydziale drogą zredukowania posad niższych 
i oddania wyższych nastąpi również od tego ter- 
minu. 

Pelersburg, 24 sierpnia (P). Ministeryum ko- 
munikacyi żąda w roku 1909-tym dla zarządu 
kolei kredytu 10 miionów rubli celem nabycia 
specyalnego parku wagonów dla przewozu prze- 
siedleńców. 


Oznaczono 


` norweski 


M WO TEA 


dróg wodnych 


wolucyjnych doszły już do granie ostatecznych. . 

~ Tabrys, 24 sierpnia, (P.) Wezoraj w polu- 
dnie zabito `na ulicy, przy wyjścia z posiedze- 
członka endżumenu Hadziego 
Dżałi Marandzi, znanego z działatności przeciw- 


Budapeszt, 24 sierpnia. (P.) Cesarz nie za- 


ij twierdził dokonanego przez kongres serbski w 
i Karłowcach wyboru biskupa Zmiejanowicza na me- 
4 tropolitię. Kongresowi zalecono dokonanie nowe- 
+ go wyboru. 


Odmowę zatwierdzenia Zmiejanowie 
cza tłomaczą tem, że nie zna on języka węgier- 
skiego, gdy prawo wymaga znajomości języka pań- 
stwowego, nawet u duchowieństwa niższego. Kon- 
gres, w celu dokonania nowego wybore, zwołany 
będzie we wrześniu. ` 

Białogród, 24 sierpnia. (P.) Na polu wojsko- 
wem dokonano prób z nowemi szybkostrzelające - 
mi armatami fabryki Schneidera. Każda armata 
dała po 22 strzały na minutę. Baterya wyrzucala 
60 szrapneli w ciągu 48 sekund. 


. Monachiam, 
ks. Ludwik na bankiecie wygłosił 
której powiedział, że przy budowie 


mowę, w 


resy Niemiec południowych. Przytem ` książę wy- 


,stąpł z kilku uwagami, które ję to tutaj ja- 
moskiewske-kijewsko-woroneskiej na wypusżcze- ' ap 5 i pi zyję aj ja- 


ko napaść na Prusy. 


Bergen, 24 sierpnia Œ) Uderzywszy o- ska- 
parowiec f 


lẹ podwodną w pobliżu Skaanewiku,. 
„Połgefonden* zatonął w przeciągu 3 
minut. Na parowcu tym znajdowało się podobno 
85 pooróżnych, z których 30 zginęło. Dotych- 
czas wyłowiono 15 zwłok 
załogi zginęło 5 osób. | 

DZIENNE. 


Ropsza, 25 sierpnia. (P.) Onegdaj o godz. 11 


rano Ich Cesarskie Mości. Najiaśniejszy QCasarz i 


: Najjaśniejsza Cesarzowa Aleksandra deodorówna 


z Najdostojniejszemi Córkami odwiedzili cerkiew 
Zwiastowania w pobliżu Ropszy, gdzie wysluekali 


nabożeństwa. 


Moskwa, 24 sierpnia. (P.) W nocy przybył 


tu samochód, „biorący udział w wyścigu Nowy 
Yoile-Paryż, spóźniony o dwa tygodnie za samo- 
chodmi niemierkim i amerykańskim. 

Rostów nad Donem, 24 sierpnia. (P.) 
raj zachorowało tu na cholerę osób 19, zmario 
19, od początku zas opiaomu zachorowało 318, 
zmarło 141. | 

Lublin 24 sierpnia (P). 
dniowy. jarmark na konie, bydio, 


Otwarto tu tygo- 
owce, trzodę 


chlewną i wełnę. Zjazd nabywców i kupeów bar-. 


dzo - wielki, przybyli z zagranicy. 
Renstantynopoel, 24 sierpnia. (WI) Dopiero 
dzisiaj przed południem zlokalizowano pożar, sza- 


lejący w Stambule. Pożar powstał wczoraj po po-. 


łudniu w szkole tureckiej, podobno jednak spo- 
strzeżono płomienie jednocześnie w kilku miej- 
scach. Istnieje przypuszczenie, że miasto podpalili 
wypuszczeni z więzień zbrodniarze. Pożar w Siam- 
bule zniszczył 6,000 budynków, a w tej liczbie 
15 meczetów. W. płomieniach zginęło 22 kobiet i 
dzieci, oraz 6 strażaków. Teren pożaru obejmuje 
17 ulie. 

„Konstantynopol, 24 sierpnia. (P.) Minister 
spraw wewnętrznych, s Akif pasza, podał 
się do dymisyi. 

Konstantynopol, 24 sierpnia. (P.) Rząd we- 
zwał do Konstantynopola walego Hedżasu nie 


chcącego uznać konstytucji, wali jednak przyjazdu 


odmówił. 
Konstantynopol, 24 sierpnia. (P.) Skrócono 
do połowy przewidziany przez prawo wyborcze 


Wezo- 


` uezucia wiernopoddańcze 


[i 


jest nasza świątynia, 


Jeh Cesarskie Mości zajęli miejsca około mo» 
dlących się. Po ukończeniu nabożeństwa, pro- 


boszcz parafi o. Mikołaj zwrócił się do Ich Ce- 


sarskich Mosci z następującemi słowami: 
Wasze Cesarskie Mości! Duchowieństwo, sta- 
rosta i parafianie ropszyckiej cerkwi Zwiastowa- 


nia uszczęśliwieni obecnością Waszych. Cesarskich 


Mości podczas liturgii „świętej, Najmiłościwszym 


podarkiem cerkiewnemi szatami, w których mamy: 


honor odprawiać dziś liturgię Świętą, 
nieszpory, 
razić „Waszym Cesarskim Mościom ożywiające nas 
miłości synowskiej, od- 
dania się i najg: tębszej wdzięczności za tak SAC20- 
dry podarunek. 


a wczoraj 


24 sierpnia. (P.) Bawarski na- 


ludzkich. Z członków 


jesteśmy nad wyraz radzi mogąc wy- 


: w których 
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wie drogiej Ojczyzny naszej, Amen.“ 
Lud: w: uroczystym nastroju przepro wadził 
Najjaśniejszą Rodzinę po wyjściu z eerkwi. 


Niżeij Tagił. 25 sierpnia. (P.) W nocy nae 
stap wybuch w domu poważnych przemysłowców. 
leśnych braci Treuowych. Lekko ranne 2 ko- 
biety, uszkodzone są ściany, domy sąsiednie 
szyby. wybite zostały. Aresziowano 


_8 braci Treucowych, podejrzanych o przechowy- 


wanie dynamitu. 
Wiedeń, 25 sierpnia. (P.) Do Corespondenz 


- Barea telegrafują z Konstantynopola że odwola- 
nie oficerów austro-węgierskich z Ueskiibu i da- 


Niemcy północne lekceważą inter : 


LAEST 


TP NM 


| . Prosimy Wasze Cesarskie Mości o przyjęcie i 
od nas na pamiątkę tych odwiedzin obrazu Źwia- 


stowania Matki Bożej, na cześć której poświęconą 
w której modlimy się za 
zdrowie Waszych Cesarskich Mości i Waszej Naj- 
dostojniejszej Rodziny. Niech będzie  Prześwięta 


Władczyni wieczną opiekunką I przewodniczką 


Was, Wielki Cesarzu i Cesarzowo t Całej Waszój 
Rodziny. Prosimy Boga, aby On, za wstawienni- 
ctwem Przeczystej Matki, obdarzył Waszą Cosar- 
ską Mość siłami do wypełnienie wielkiego i tru- 
dnego zadania Waszego, 
Cesarskich Mości, Waszej Najdostojniejszej Ro- 
dziny i Waszego Panowania Swoje blogosławień- 


stwo, uwieńczył je pożądanem powodzeniem i za-- 


chował Was, Wielki Monarcho, Najjaśniejszą Ce- 
Sarzową, Nasiępcę Tronu i Cały Wasz Dom panu- 
jący przez mnogie lata w radości, szczęściu i sla- 


aby zesłał dla Waszych. 


O WSD a KRAWIEC WE ORO a a a 07. 


Mamun -1- 


i`` Karlsbad. 


Renee: nie robi różnicy. 


nie im urlopów wywarło na Porcie i młodotur- 
kach bardzo dodatnie wrażenie. Napływają z 
stamiąd wyrażenia głębokiej wdzięczności. 

25 sierpnia. (P,) Minister spraw. 
zagranicznych Izwolskij i Clemaneau rozmawiali 
ze sobą wczoraj przez godzinę. Clemenceau i Iz- 
wolskij jutro wyjeżdzają do Maryenbadu, gdzie 
zamierza jechać przybyły onegdaj do Karsibadu 
prezes ministrów rumuńskich Sturdza. 


Giełda warszawska. 
(Telefonem) 
% dnia 25 sierpnia. 


5 | żąd. || ofiar. || ofiar. [| tra tran. : 


4% renta państwowa z 


78.00 | [77:00 frs 


-5% pożyczka wewnęśrza z 1 05 r. 

58 o 2 m z 1906 r. |96.25 95 25 jem 

4:/,% listy ziemskie - « „ +» . à ||90.60 |89.70 : 19025 
. . . m | —— | 8210 

5% listy zastawne m: "Warszawy 92.59 91.60 |--. — 


86.50. 185.50 j] =e me 


As +» ga, i o. a . 

ię Łodzi PZA | 
4i Dg » 

Akeyo Banku haudlowezo w Łodzi | — m | 


Pożyczka premiowa l-ej emisyi . | 3784 


PSA CE ER 


ww „wa —, 


| 


-ej emtsygi . |268 |262 |-—— 

y» szlachecka . e. a » » 12382 |226 || —— 
Liipogy o. |... o 4 © a Poe w | zee |=- 
Rudzki i . .. - s a a « . n n a z aku: 
Starachgwica e a a a pco o || me I| — m | m m 
Puliłowskie nos e e a e e e 9 ||— m mm || — — 
Czeki na Berlin a s « « « e „ [46,75 || —— |—— 


Giełda potersburska. 
(Tal wt „Rozwoju“; 
Z dnia 25 sierpnia, 
Renta państwowa 47,87'/, 
-5% Prem, I-ej emisy: „ . . . 
` szlachecka 4 SA i 
SPOSTRZEŻENIĄ METEOROLOGICZNE 
Stacyi centralnej K. E. £. 


{ = W B ko t 3 t 
| EE > žl = 3 >k È = i 
Data. S SS „32 ]g gq E Uwagi 
A zę 3i E |= | == 
; | Z dnia 24 VHI 
24/VIII 1 pp. 7365 -+122 | 95 | PnZ5 | Temperatura 
max.-+16.3 ©, 
om 9 w. 141.6. +116 | 92 Pd Z3. "Temperatura 
20/VIIL 7 r. +> 11.0 | 91 Z3. |min--11.37 C. 


i $a weak 20: 6 


* Szczepan Kubacki . 


zamieszkały w Ponta Grassa, 
` poszukuje brata Józefa Rubackiego, zamie» 
szkałego w mieście Łodzi, prosząc go o listowne 
zgłoszenie pod adresem: America de Sul. — Snr 
Szczepan Kubacki, Ponta Grossa— Parana—Brazii. | 


w stanie Parana, 


Ogrodaików 


odbędzie się. wW ogrodzie strzelców przy Wodnym Rynku, 
w niedzielę: dn. 30 sierpnia, dia członków i wprowadzo - 
nych gości. Program zabawy bardzo urozmaicony. Bufet 
i kwiaty na mlejscu. pac) o godzinie 2-ej po poł. 
sę: 3 


a ar 


Rozkład Bodiągówz. 
Letni od 1 maja. 
Kolej Fabryczno-Łódzka. 
Odehodzą z Łodzi: a) 12.30, b) 7.00, p) 7.20, © 11. 20, 
a) 2.15, e) 3.15, £) 6.10, r) 6.35, g) 8.20: 


. Przychodzą do Łodzi: h) 4.30, p) 7.30, s) 8-45, j) 9.45, 
k) 10.15, 1) 4.24, m) 5.26, n) 8.31, t) 10.08, o) 1.00. 


PE G G 


m 18 


1 al ława amorki 


(Warszawa, Wspólna nr 


DL. Z. Sławińsk 
„mieszka obecnie | 


Kiikolajowska AG 29 m. (3 | 
tfrónt). 1464—12-—8 


swoim w 0 JO a a 


Otwarcie interesu! 
Nowy magazyn garderoby męskiej | 
j oraz dia chłopców 1 uczniów $987 


UL PIOTRKOWSKA 


został otworzony i poleca bogaty wybór garniti- 
rów z najnowszym krojem z materyałów najlep- 
"szych tak krajowych jakoteż i zagranicznych. 
Obstalunki wykonywane są podług miary nij- 
dekładniej 1 bez zarzużu. Geny umiarkowane. 


B. LAMPART. 


«. o U 7 A p W: A . gg Şi 

S pineuite Moderne” s| 

RE wGränd-HĦHotelu > > §{ 

$. 'wajścię z-ulięy Krótkiej. $|— 

$ „Wspaniały program w. 3- ed- 8i ne 
$ działach. Od dnia 22sierpnia 2) M : 
$ do piątku y 28-sierpnia. 5 | d 

3 Spotkania Prezydenta Fallić $ |; 


ra w Rewlu. Życie na okre- 
„cła wojennym i oględziny o- 
krętów wojennych włoskich 
> przez cesarza Wilhelma: II. 
Nieszczęstny. Don- Juan (bar - 
"dzo komięzne). l | 
Złamane serco-(wielld dram): 
Barania noga ( Feerya, cu- 
downa bajką w 40-tu prze- 
pięknych kolorowych obraz.) 
MML, 
Pies automobilista ZA WZIĘ- 
TA TESCIOWA..PIEGWSZ Y 
& SURDUT. (komiczne) 
Początok w Święta l s0- 
boty o g. 3 po poł, a w dai 
S powszednie o 6 po poł. ` 
Aparaty i obrazy ostatniej 
g nowości wypożycza się. Na 
g składzie przeszło 100.000 me- 
5 5,009. metrów. 


trów; co. tydzień atrzymuję 
358 Ś 
IRAR UIRE UDANA 


UURI UD UR UR OG OVA 


x 


b 


JAD MODRYGAJŁ 


Ki 


rednia Mr. 71. 


Żapis uczniów i uczenie: odbywa | 


się codziennie od 9 rano dod poj. 
1582—9—8 | 


SĘ BR 
: RU GA 


upię roczniki Rozwoju za lata j 


południn. 


składać wk 


|= Poleckjąc: sią łaskawym względem, 


| - Kancelarya Szkoły otwarta w czwartki od 


SĄ 


mó 


nma 


poważaniem 


MARA E a E a wl 
M 


K Ji (li 


niniejszem zawiadamia, że egzaminy wstępne do klas wyż- 


|jszych rozpoczną się dnia %0 aliespmia, do niższych zaś 


dnia 28 sierpnia. W tymże cząsie winni się stawić 
uczniowie, 


g. 12—1 
gł 3-8 


DS MIKOŁAJEWSKA 22 Bok szkolny 
e f | Z kursem progimnazyum. szkolny roz- 
żeńska 


pocznie się 20 b. m. Zapis uczenię do klas 
wstępnzch I t II eadziennie od 9 — 6 p.p- 


l; 


Bedaxoyi Rozwoju pod „ecziki” |Płcgd froplowski I Kusa da frener Eeee 


1552-8-3] 


Pilnych- 


-doang mod 


Reinkold Wiśniewski | 
Andrzeja nro 240 -1583—1 i 


W karczmie Pezygoń | 
„.. Zza Pabłanicami i 
potrzebny jest 


szynkarz 


(bufstowy). © 1580— 


3—1 


drewniany w dobrym punkcie |Ę 


niedaleko dworca kaliskiego ia- 


nio- do sprzedania, Karolewską | P ' 
Szosa 8 24—816 hyp: 1540—3—31 5 


£] 
i 


W Szkole 4-kias, || 
prywatnej męskiej | | 
|W VII kl. Zakładzie 


Kazimierza Goetena, 
przy ulicy Wólezańskiej nr. 56,] 
lekcye rozpoczęły się 20 sierpnia. | 
Zapis. Bah kandydatów. odby- | 
wą się codziennie od godziny 9i 
rano de 2 po południu. Przyjmo» | 
wane są dzieci w wieku od lat 6.| 
Szkołą przygotowuje do. wszyste | 
kich średnich zakładów nauko | 
wych. 155032 


JAW jaki sposó 


przyroda, rysunki, slöjd, gimnastyka, śpiew). Zapis kandydatek i dzieeł 


ijak wyżej, Zakład wydaja świadectwa, poświadczona przez Władze. 
| Simnasty 


| Szkola prywatna 


ka i zabawy w ogrodzie. „88125 


"DROBNE OGŁOSZENIA. 
AA.A. AA.A, "iane 
skiej, Przejazd 14, poleca: 


PEER Z 


ybaka 


ul. Długa nr. 30, Pasaż Szulca 


arożny). Zapis uczniów | : naus 
AREA Z © 058—-6—2 | czycielki, nauczycieli, korepety 


torów x wyższem wykształceniem, 
©rsz bony z szyciem, freblówki, 
gospodynie, kasyerki, ekspedyen - 
( tki, francuski i niamki. 3716'10'1 


BA UZKELZ 


ZJ Woli RA Basię 

2 r 

mażna dejść d 
KABDNREJ PIERSI. 
"Panie i panienki mogą uzyska 
A, ładny blueta pośrednictwem 
vy PILULES MARBOR. 

Ş Pigułkite dobroczynnie dzia 
łająna zdrowie, są bezkonku 


| À trament szkalny. 


| Ątrament szeweki. 


Ąsment do sygnawania. 


Ą niezgrubiając talii. [A 

g Flakon wraz z prze- jg 

A pisem użycia rb, 3.50 8 ; 
fianco. Pilules Marborgą © 
a " 5, Passage Vordea 


Atrament najlepszy tylko 


| 3311Ww15cs9 
9 gprzedanią bilard piramid- 


W Warszawie 
tow, akc, 


_ nicka nr, 99 3689—3 —2 
ubeltówka, futro męskie, tło - 


; | SKA nr. 10 m. 10. 3701-—2 9 
haukowym żeńskim BI Doświadczony korepetytor przy- | 
cza > ua g Spasabia da wszystkich klas 


j UL € Wiadomość Dzielna 40, m. 1 od 


"© przy ul. Wólczańskiej Mo 139 | g.5—6 


zapis uczenie od 20 sierpnia co- 


mający wyznaczone poprawki powakacyjne. — 
ogólna  |Lekcye rozpoczną się 3 września.. SK 


E. Glińskiego, Główną 33. . 
"kowo. francuski. Szosa Pabja- - 


| Dior do podróży, łóżko dła sługi | 
do sprzedania Zaraz. UL Widzew- | 


` gimnazyui, oraz na świądectwa. ; 


ROZWOJ. — Wtorek, dnia 25 sierpnia 1908r. 


dziennie od 9—3-ej, Egzaminy gddziału 2-go łódzk, Warsz. ` 
| wstępne 1 i 2 września. Kurs nauk | Aze. Tow. Pożyezk, zaginął. 
rozpocznie sią 3 września. 1126'16 | Zastrzeżenie Zrobione, 353711 


; nr 34 m. 19. 


+ szkania 27). 


Mm. 14. 


Z 


L...//.1455 
owód zastawowy (Nr. 97541 : 


A faszyny 2 Singera prawie no- 
twe bębenkowa, rgczna | ma- 


| Szyna za 16 rb. Piotrkowska 108 - 


m. 16. l 36598 —4—4 
meee aaa 
IM eszyay do Szycia Sprzedam 

niedrogo. Juliusza 11 m. 33. 


2061—6—6 
Potrzebna jest dziewczyna do 


dzieci dwojga na stałe — lat 


| 18—14. Mikołajowska 53, pracow 
, waia na dole. 


otrzebna Kobiata do 


posiugi 
za mieszkania. 


Mikołajewska 


potrzebny zaraz chłopiec da 
posługi w kantorze, umiejący 
czytać. Franciszkańska 4  (mie- 


p o3zukuję posady wużuego lub 
inkusenia, kauevi 300 rubli, 
języki polski i rosyjski. Oferty 
w Administracyi „Rozwoju“ pod 
J. d. 3108—3-—1 
|Dotrzebne 84 zdolno prasówaczki 
na wyjazd. Adres Zieteny 
Rynek, Warszawska Kuchnia A. 
Taszycki. 3763—3-—1 
„łaAIoRKAa £ CZiarosiasowed Wy- 
ksztsieeniem poszukuje lekeyi. 
Wolborska 42 m 17.  3409-—3-1 
Lj0mias4CZEBIG8 Ula jednój usaby 
przy bezdzietnem małżeństwia 
zmraz do wynajęcia. Przejazd 12 
l i 1603 
oso E AAE AEE ALAA AA EAE 
tadent udziela iokeyi W KBEra- 
sie szkoły sredniej, specyal- 
ność matematyka (włączając 
elementy wyższej.) Mikołajewską. 
nr. 67 m. 8 6d 5—-5. 3433 


ry ry PEN w 
SA do Sprzedkiuń wura4 różne. 


meble i lustro. Piętrkowska 
nr. 115 m. 16. 3099-2-2 
grier 4 powodu wyjazdu da 
sprzedania. Ziełona 40. 5654-3 3 
dzieiam lesegi irancusuiego 
(zajęcia praktyczne, :konwer» 


sacya) Dzielna 40 m. 1, ed 11 
3024—-6,—2 - 


do. o o 5084 6—2 
Af soboię przybyła siostra mie 

łosierdzia, władająca języ- 
kami polskim, rosyjskim, angio- 


_lskim, francuskim z dobremi swia- 
 dectwami i kilkolatnią praktyką. 
poszukuje miejsea pielęgniarki w - 
"szpitalu, lecznicy lub też w domu 


prywatnym. Uliea. Długa ur. 112 
ja Żak 


3700—3—2.. 
W s£todmieściu poszakuję od L-g0 


października mieszkanie skła- 


„dające się Æch lub 5-ciu poko- 


jów, ze wszelkiemi wygodami. 
Oferty pod Ht. K. Z. proszę siła- 
dać w Adm. „Rozwoju“. 


3670—3—2 | 


goune kuria woluego pubyta 
(ruski wid) na imię Józefa 
Witkowskiego, wydana przez Gu- 


i bernatera w Kaliszu. 3661-—-3—8 


agliuął Kwit od pasaportu nà 

imio Władysława Tosik, wyda - 
ny z fabryki Poznańskiego. 

2665—3-—9 

uginął kwił od paszpyriu na 

imię Józefa Szewczyka, wyda” 


ny z fubryki Helnzla i Kmi- 
tzera. . $071—3-—3 


7yutnął paszport na mię Feliksy 
Brewińskiej, wydany z gminy 
Lacin. 8674—3—3 


7 *ginał paszport na imię Fran- 
ciszka Małaja, wydany z gmi~ 
ny Chojny. 3677-38 
genx basżpori na imię Ladwi- 
ka Gross wydany z gmiay To~- 
pola. ) * 3647—3—3 
gestaak kwit od paszportu na 
imię Teofili Malee, wydany z fa 


bryki Adama Ossera, 3646-32-39 


Zaginął kwit od paszportu ma | 


tmię Antoniego Malesa, wydany 
z fabh. Adama Oszera.  3645-3 3 
gee do sprzedania Scuody zs- 
iazna krecone w zupełnie do- 
brym stanie. Ulica Główaa 4T 
pierwsza piętra. 3612—3.—3 


Zeena pasaporb ua imię isna- - 


cego Kowalskiego, wydany 
z gminy Nowosolna. 37236—838—1 
PAZ KALLM oa paSZpOrLa na 

imię Natalii Putola, wydana 
z fabryki Jakóba 
skiego. 
Anat paszporty Aa mnia 
masza Doleckiego, 
z gminy Grabies. 


aginąi passport na inue Wia- 


3107 —3—4 


3670——3-3 - 


3685—2—2 . 


„3725—1 ; 


Tos | g i 
wydany ; Line PR 192 ,  3695—3—2 
3715—31 BA E 210 & uaTozeronin za 
dysłąwa Bańkowskiego, wyda- „l 
ny ź gminy Gałków. 


i go 


'go, wydany z fabryki Borsta w: 


Z eging kwit: 08 książ ecitas 
 *gitymacyjnej, - wydany. z fabr: 
Bilberstema na imię Antoniny 
Janczak. 3728-—4; 
agiiqda ksiązeczka legityma- 
-CyJna naimię Maryanny Szudzoś 
wicz,. wydana z gminy Stawiszyn; 
. l 3706—3—1i 
Z osing bitet od paszporiu wy- 
sedany z fabryki Leonhardt Woel- 
kər i Girbardt, na imię Rajnhołda 
Grike. 3711—3—1 
4 pElaełu karta od. paszporta na. 
imię Józety Najdar, wydana z 
fabryki Heinzla 1 Kuniizera w 
Widzewie. 3710—15 
asing kwit od paszportu na 
Zisi Józefa Pająka, wydany od 
majstra Brejszeina przy ul. Ea- 
gla. 3705—3—1 
gennat kwit Gd paszporiū na 
imię Maryanny Skenecznej, Wy- 
dany z fabryki Poznańskiego. 
| l 3704—8—1 
geena kwit Od paszportu na 
imię Maryanny Wiiczyńskiej, 
wydany z fabr. Heinzla i Kunstzera 
w Widzewie 3714 ~ 3—1 
|PRAWO OPRAC 
goeng KWi4 od paszportu na 
"mię Józefy Przybylak, wyda- 
ny ż fab. Wojdysław skiego. 
3718—1 
F eena Kkwii od paeSZvorii na 
imię Piotra Kóplere, wydany 
z fabryki Jakóba Wojdysławskio—: 
3 i 3720—8—1; 
aginął kwii od puszpore nau, 
"imię Józefa Kmieć, wydany 
z. fab. Bock. -  8723—3—1) 
grena KWIL Gd paszportu na. 
imię Ludwika Tyla, wydany: 
z fab. Gromana. _8721—3—1! 
| Z. pBinąt kwit od, peszporiu na. 
*—limię Józefy Janiekiej, wydany: 
z. fabryki. Szulca. 3724—3 —t 
„fdBiuai kwi od peszporta na: 
imię Ignaceg) Pietrzaka, Wy- 
dany x fab. Alarta.  3738—38—1: 
geena pasaport na imię. Kd-. 
warda Palasrewskiego, wydany: 
z m. Łodzi. —__ 8T19—83—1 
Z esni paszport na imię 
ryaany Miynaroeyk, 
z gminy Mniów pow. i- Guber, 
Kielce. 2 


g esingia kuria 6d pasaporta Ba: 
imię Ignacego Krakowskiego, | 


"wydana z fabr. Qłrohmans, 


aginął kwit od paszportu na 
imig Wladyslawa Olbramskie-. 


AA DE - 3692—3—2 
aginęłą suczka, mała podpala- 
na. Odprowadzić za wynagro” 

dzeniem Składowa 15 m. 37. 

— 369829 

"/tgiunęła datewczynka 5 letnia, 

na imię Stasia Gabrysiak; wło- 

ski krótkie blond, w suktence 
czarwunaj. Łaskawego  znalazeę 
uprasza sią 0 odprowadzenia na 

ul. Cegielniana 51-14. 3696272 

ZE żub 0a 1 wrześniń do Wy- 
najęcia pokój frontowy umeo- 

blewnny z oddzielnam wejściem. 

Wólczańska 75 m. 3, Ie piętro, 

przy Andrzeja. | 3587—1. 

pau kwit pda paszport. na. 
imię Franciszka Matyjaszezy- 

ka wydany z fab Karola Schei- 

blera 3615 —3—3 

Z ginar paszport na imię Mo- 
ska Głowińskiego wydany z gmi. 

ny Budoszewiee. 8822—3—3 


powodu choroby da sprzedn— 


; Eal zaraz kawiarnia z 2- biare 


dami. 


Władomość ultea Długą: 
N 10. 


EAE EEE cza 
powodą zmiąny. interesu sklop. 

kolonialny do sprzedania z u= 
rządzeniem rzeźniczóm lub baz, 


: przy fabryce PHbala w pobliżu 
| kolei kaliskiej. Błiższa wiado- 


mma pa W WZ 


mość u właśtielala sklepu Karem 
iewska szoa% nr. 38. 3660—3-—3% 


7 eginal paszport na imię Stani- 
sława Adasiąka wydany z gmi» 
ny Rzelgosz. 3618—3—3 
Z 5a karia oa paszportu na 
—imię Józefa Zakrzewskiego wy- 


j magle do sprzedania. Piotrko- 


i 2000 do umieszczenia ną 
| hypotekę. Oferty w adm. 
„litozwoju” pod „Lokacya* 


DE Ignatiew 


| Speoyalista chorób 
|. uszu, nosa i gardła 

|uliea Konstantynowska Na [l m. 5. ; 
| Przyjmuje od 11—12 rano i od : 
14—7 po pał. codziennie, 


Be. S. SZWITKIHD | 


| 
i 
mieszka ohacnie na Sredniej % 2. ! 
| 


PUDER EET" "0 


1490r i 


3) © 
ma Piegi, Pryszcze, Wagry, Opaleniznę. 
Składy: Warszawa: L. Spiess i Syn i H. Welt. | 


Łódź: L. Spiess i Syn i A. Lipiński. 
Żądać wszędzie, 


Choróby skórne, wenes | 
|ryczne i moczopłciowa, 
| Leczenie tina, i masażem. 
764—122 | Przyjmuje Od g. 
jod 5—87/, wiecz. 


8—11'/, rano. ; 
489-r | 
ł 


specyalista chorób FARRA aa 
nych, płciowych i ehorób w: 


Zakład Rruwiecki Stowarzyszeniu „ZGODA” | 


A | muję codziennie $ 8 do » w „poładię 
a BR | 8 po 
z dniem 1 = a” ne LUSKA Ma et Zostal. M | io Ts o S pi pt, W = PA gaea 
P | Dla pań osobna poczekalnia. i 
|| (Krój francuski i angielski, profesorów Raussela i i Thor- y 
toasa) wykonywa wszelkie zamówienia w zakres kra- 


wiectwa wchodzące, z własnych i powierzonych ma- {| ul. ŚREDNIA 28 5 jt, 
| kast zai 1250 | 


m) r. $. KANTOR 
w ogło-|Uhoroby skórne, weneryczne 
|i moczopłciowe. Krótka X 4. 


Sprostewamie. W XM 177 „Rozwoja” 
szóniu e zaleganiu towarów na stacji. Dr. Żel. Fabr.. Łódz- aa aa | 
kiej zaszła następująca omyłka: | Tale PR T 
1) w 67 wierszu I-i łam — zamiast Warszawa . m. 


Nadw. 268761 winno być Warszawa m. Nadw. 268771. Dp H Szumacher 


7-0 klasowy Zakład naukowy Żeński |, „oozereese va; 


KMawrot 2. 
Lucyny z Mlodowskich 


| Przyjmuje od 8—10}, i od 6—8 
ipo poł., panie od 5—8. W nie- 
dziele i święta od 8—1 r. 637e 


De. L. KLACZKIN | 


Konstantynowska 11. 
| Syphilis, skórne, woner.; 


r | choroby dróg moczowych. 
PIOTRKOWSKA 154. | Przyjm, od 8—1 rane i od 5—8 w., 


Zapisy do 5-ej klasy włącznie codziennie od 10-ej do | dla dam ód 4—5. W niedziele i 
Lekcye 1l-go września. 152412" 3] święta tylko do 1 rano. 746r 


ARD D. Wołchowicza i ; Syna dr. Wnchtw BER NARD 
zawiadamia, że w-miejscowej sali licytacyjnej (Południowa 20) odby- | przyjmuje z chorobami gkóradmi, (| W 
mać się będzie 28 sierpnia (10 września) i dni następnych Hicytnoya | wensrycznomi | moczspłclowemi | pa 
pa sprzedaż zastawów wa właściwym czasie nie prolongowanych, | no pał i Po 28 PE 
63% przewyższające 100 rb. pożyczki, podlegają: 22040, 10259. | Na 
aeg Tecra 14008, 161100, 161984 160867, L002, JONS, 119197. | W niedzłoło 1 Święta od A 
77584, 180923, 183295, 190342, 193714, 194487, 19451], 200476, 200952, E NE AA 
M 0, 202781, 204605, 206714, 208423, 214200, 216398, 217072, 224493, 7Y 
226191, 226359, 226742, 227547, z 231184, 233104, 238335, 284200, DP. L. PRYBULSKI 
À POP i 
4. BGY7ó, 207%, 156440 173 > * | CHOROBY WŁOSÓW, SKORNE WE- | 
_ NERYCZNE j NOCZOPEGIOWE ` : 


Vi-klasowy Zakład naukowy 


z naban di EA 


z klasami wstępnemi, 


U. CRON Nà 2. 


Or. R. Skibiński 


POWRÓCI. 
Choroby kobiecć. 
Piotrkowska Ne 57. 1520—3.6 | 


Dr. Henryk Trenkner 


choroby dzieci 


DZIELNA 11. 
Zapis uczenie od 24 sierpnia od 10—4. 
- Egzaminy do klasy wstępuej, I-ej, TI-ej i NI. ej — 


f, 


Seo. września, de klasy IV-ej i V-ej — 


4-90. 


1507—6 2 | 


Początek roku We 5 września, 


| mieszka obacnie 
_PIOTKKOWSKA 145, telef. 41. 


b | po poł, 'w dni aj do 91 rano, 
j 1485r 


fs NE 
R. SZAFRANOWSKI 1 S-ka 


tynowska X 14, przy teatrze Wielkim Sellina, 
Filia: Piotrkowska X 133. Telefon M 11.24. 


owatdzki krytymi meblowymi wagonami i resgro- 
| wymi wozami, opakowania i przechowamie mobli. 
dyeyo towarów na kolej. Wynajem karot i powozów 


Y, spacery i majówki: Geny praretepne, 533—104 


T Choroby skórne i irj 
H | Godz. przyjęć: 
d i 1 a RA po pol., 


"1448-10 8 
"PIOTRKOWSKA Nr. 86 m 6. 


| a = się na ul. 
PIOTRKOWSKĄ % 115 


pi | choroby weneryczne aia 
a) i przyj. od 9—10 r. 1 od 5—7 w. 


Dr. 


Dluga 4 45 


zawiadamia, że egzaminy wstępne i poprawkowe rozpoczną | 


się d, 27 sierpnia r. b., lekcye — I września. | mosa, krtani i gardła, 
(- - Podania na imię. Inspektor ora Szkoły, wraz z metryka | powrócił, 
i świadectwem e szczepionej ospie, przyjmuje kancelarya | Przyjmuje od godz. 10—12 r. jod 


|4—7 IKOŁAJEWSKA 4, 
Szkoly codziennie od 11 — 1. | 1669-8—2| 7 5 obok Dzielnej. 
Redaktor odpowiedzialny Si. Łąpiński. 


ÀA 


762 


ROZWOJ. — Wiorek, duia 25 sierpnia 1908. r. 


| Choroby wencryczne, skórne 


| Osiedliłem się w tutejszem mieście jako | ` 


Przyjmuje od 8—9 r, 5—7 


dla panów ód 84. | 
dla pań | 


ij r. Stania. Piskorski 


„ Helman | 


| Specyalieta chorób uszu, Lô 


jazd nr. 59 róg Wysokiej. 


a w ra w A rp prega 


——w tłoczni „Rozwoju, Przejazd X 8, 


Je 181 
Doktór 4 p LEKARZ-DENTYSTA 
Eugenia Kerer- Gerszun Al HABERFELD 
| CHOROBY KOBIECE | AKUSZERYA ERSS - 
;. Piotrkowska 121 502-r 
Przyjmuje do 14 r. i od 3—5 p. p _ powrócil. 15783 


PA E e R — 


Ur. |. Birencweig 


Śnednia M 3. 


L Matezyúski 


Lekarz weterynaryi 


powrócił, 


i moczopłciowe. 
' Piotrkow rska 190. 1579—3-1 
O ANDNA 


1317r 


„Doktór . medycyny 


EDWARD BERTELADA 


Cegielniana 19 
powrócił. 1516-6-3 


|Dr. A. GROSGLIK 
Choroby skórne, weneryczne 
i dróg moczowych. Zielona 5. 


Przyjmuje codziennie z wyjąt- 
kiem niedziel od 8'/,—117/; rano, 


| Rutynowana 
NAUCZYCIELKA 
ze świadectwem rządowym 
poszukuje lekcyi w domach 
prywatnych lub na pensyi, 


Wiadomość w adm. „Rozwo- 
ju”, Przejazd 8. 1471 


200000003090000000000 . 


Uczniowskie 5 


6—8 wiecz., panie 5—6 „pa poł. 
| 1568 d - ai Ww największym wy- 
5 borze po bardzo tanich ce- 
nach; wszelkie rozmiary — 
Tr SCHOENAICH od najskromniejszych ma- 
teryałów do najwykwint- 
powró scil. niej szych, stale na składzie. 


Letnie ubrania męskie: 
garnitury, palta, paleryny, 
spodnie, . kolorowe kamizel- 
„ki etc, w celu wyprzeda- 
nia wielkich zapasów, będą 
sprzedawane z rabatem 20%, 
Doskonała sposobność! 
Każdy zakup — ` 
oszędność płeniędzy! 
Specyalny skład garderoby 
męskiej, Koani i ucz- 


R. EICHBAUN" T E. SCHULTZ 
87. Piotrkowska. 97. 


'0000000000800000000 


Gsótoky DZIECI. 


Widzewska 86. , 15825 | 
Dr.- -dentysta 


S. DĄBROWSKI 


Piotrkowska e 87 
POWRÓCIŁ. 


| -1511—3— 2 
CH cionki drukarskie 'zażyte Kü- 
uję do topienia. Wiadomość 
zwoju'-—Przeiązd 8. rc 


PRECZ z. SZELKAMII Za kop. 80 Bleczycnaccapirakaj. ua do spodni, 
(szelki zupełnie niepotrzebne), łatwo zakłada sią przy każdyca 8po-. 
dniach. Zdrowy, wygodny, bez ciśnienia, bez potu, bez guzików, swo- 
bodna figura, oszeządza trudu i trytacyi. Wysyła także za zalicz. 


 poetzooeeweoctewoww0000000000000 
NORD ORAN WERARZAP 


poczt. 1 szt. za eb. I. — 3 szt. rb. 2.70 — 6 szt. rb. 4.50 z prze» 


| syłkaą Wincenty Jeżowski, Warszawa R 259g Hoża (2—8, 
O aa za) 


1576 
| 24-1 


e aj apa CY TY A TO EY te a Apeere 


lace i = Tr m m 


"do badania. na spłaty ratami. Place znajdujące się przy ul. Prze- 
Wiadomość u R. Stentzla róg. Wólczań- 
1563—3—2 


skiej i Pabianickiej Szosy. | 
Wydawca W. Czsęjewski. 


